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Załoga ZPB 
im. Dzierżyńskfego 

wykonała za~ania 

3 lat Sześciolatki · 

Cena Wl'az z „Panoramą.„ 30 gr, 

DZIENNIK 
f,ODZKI 

1) Sprawa niezawisłości narodowej i bezpieczeństwa 

2) Sprawa położenia kresu toczącym się wo inom 
....... „ ......... -. ...... „ .......... - ...... „Im!!„ ... _ ................ _. ... 

~ 

W dniu 10 grudnia załoga 

ZPB im. Dzierżyńskiego zło­

żyła meldunek o pełnym wy­
konaniu we wszystkich od-

3) Sprawa odprężenia w sytuacji międzynaroaowej 
działach produkcyjnych 
:za.dań trzech lat Planu 6-let­
niego. 

Rok VIII nr 3011 (2616) Łódź, l:i i 15 grudnia 1952 r. 

Załoga ZPB im. Dzierżyń­
skiego d<rstarczyła w ten spo­
só!> jeszcze jeden dowód, że 

1 
jest przodującii, załogą prze­
mysłu bawełnianego w Polsce . 

• • • 
Wczoraj <> godz. 8 rano za­

łoga najmłodszej w Pol­
sce przędzalni cienkoprzędnej 

KOMBINATU BAWEŁNIA- · 

NEGO IM. M. NOWOTKI w 
Piotrkowie, pracująca na ma­
scynach koT.strukcji radziec­
kiej - zameldowała o całko­

witym wykonaniu rocznego 
planu operatywnego. 

Trzy wielkie 
Kongresu Narodów w 

problemy 
Obronie Pokoiu 

Pod<Jbne meldunki złożyły 

załogi: PÓŁNOCNO - ŁODZ­

KICH ZP PASMANTERYJ­
NEGO, POŁUDNIOWO-ŁÓDZ­
KICH ZP PASMANTERYJ­
NEGO I ZDUŃSKOWOL­
SKICH ZP PASMANTERYJ­
NEGO. 

Tkalnia ZPB 
im. Róży 
Lu~csem

1

>urg 

'v ykonała 
p!an roczny 

Sprawozdanie z 2 dnia obrad 
WIE DE N, 13. 12. 

W sobotę, 13 grudnia, o godzinie 10.30 Kongres Narodów 

w Obronie Pokoju wznowił ob rady pod przewodnictwem dr 

Kiczlewa, jednego z czołowy eh przywódców hinduskiej 

partii kongresowej i długo I et niego przyjaciela Mahatmy 

Gandhi'ego. 

woli pokoju jest właśnie o­
becny Kongres. Mimo iż świa 
domi jesteśmy naszej potęgi 

w walce o pokój, nie lekcewa­
żymy niebezpieczeństwa no­
wej wojny. Prawdą jest, że 
skurczyła się sfera wpływów 

sił zdążających do rozpętania 
pożogi wojennej. w ich szrre­
gach daje się zauważyć wzrost 

W imieniu prezydium Isa-1 kich, że Powita ona osobiście wzajemnych sprzeczności i 

belle Blume (Belgia) zapropo- Kon1'!res. V(s_zyscy obec~i I><?- postępujący rozłam. ~ drugiej 

nowała następujący porząi;lek wstaJą z mieJsc i przyJmUJą Jednak strony podzegaczom 

dzienny: serdeczną owacją panią Suni wojennym udaje się wciąż je-

1) Zag:\dnienia wolności, Jat-Sen, która była ostatnio szcze wywierać wpływ na po­

bezpieczeństwa i niezawisłości przewodniczącą konferencji ważną część ludności i fałszo­

narodów. Obrońców Pokoju Krajów wać prawdę pod tym pretek-

2) Sprawa niezwłocznego Az.ii i strefy Pacyfiku w Pe- stem, że bronią oni „wolnoś­

położenia kresu wszystkim kinie. ci". Nie wolno nam więc usta­

konfliktom wojennym, przede Pani Sun Jat-Sen przeka- wać w wysiłikach. Przeciwnie 

wszystkim zaś konfliktowi ko- zała Kongresowi gorące po- musimy wzmóc jeszcze bar­

reańskiemu. zdrowienia i życzenia miłują- dziej walkę w obronie pokoju. 

!iła następnie wielką donios-1 Przedstawicielka Chin Lu­

łość walki wolnościowej l.601t dowych zwróciła się do naro­

milionów mieszkańców Azji, du ameryka1'lskiego oszukiwa 

Bliskiego i Srodkowego Wscho nego przez swych monopoli­

du i Afryki. Wspomniała ona stycznych władców, rzucają~ 

w szczególności o ostatnich wezwanie, by cały naród ame­

wydarzeniach w Afryce pół- rykański zrozumiał, iż krew 

n()cnej stwierdzając, że tam- jego synów przelewana jest 

tf'jsze ludy powstały przeciw- obecnie w imię sprawy obcej 

ko agresywnemu blokowi wo- masom ludowym, że pakty 

jennemu, który chce wciągnąć montowane przez rząd USA: 

te kraje w swoje przygotowa- są paktami wojny. 
nia wojenne. Przygotowania (Dalszy ciąg na str. 2) 

te, odbywające się pod firmą 
NATO (organizacji paktu a- Z ostatniej chwili 
tlantyckiego), zagrażają bez­
PQiŚrednio nie tylko tym lu­
dom, lecz również. wszystkim 
narodom Europy południowej 
i zachodniej. Są dla nich ist­
nym koszmarem oraz pociąga 
ją za sobą potworne zbrojenia 
i inne ciężary. 

3) Sprawa odprężer..ia w sy- cego pokój narodu chińskiego. Pani Sun Jat-Sen podkreś-

tuacji międzynarodowej. Delegaci słuchają z napięciem --------------------------

Powyższy porządek dzienny jej słów obrazujących ogrom- Ozt'ęk' po OC Z~N1'ązku Radz'eck'e 

Nocne 
posiedzenie 
Kongresu 

WIEDEN, 14. 12. 

został jednomyślnie uchwala- ne przemiany. jakie zaszły w I m y 1 1 rro 
ny. Przyjęto również regula- świecie azjatyckim .. Widzimy 6 

Wczoraj wykonała plan rocz 
ny załoga tkalni ZPB im. Ró­
ży Luksemburg. Przyczyniło 
sie do tego stosowanie metod 
radzieckich - Czutkicha, Ko­
walowa i żandarowej. 

min obrad. coraz jaśniej - oświadcza da 

Przewodniczący komuniku- lej mówczyni - że walka lu­

je, że do Wiednia przybyła pa- dów o wolność i niezawisłość 

ni Sun Jat-Sen, wdowa po narodową związana jest' jak 

wielkim chińskim bojowniku najściślej z walką o utrzyma­

o wolność swego narodu i nie pokoju. Wspaniałą mani­

wszystkich narodów azjatyc- festacją ożywiającej narody 

walcownia - zgniatacz 

W późnych godzinach włe_. 

czornych rozpoczęło się na­
stępne posiedzenie Kongresu 
Narodów. Przewodniczący za­
wiadomił delegatów, że przy­
byJa właśnie delegacja. ze Sta­
nów Zjednoczonych. Przedsta­
wicieli narodu amerykańskie­
go powitano serdecznymi okła-. 
skaml. · .1 (s) 

Telefonem z Wiednia ~ 

w hucie ,,Bobrekn 
oddana do uiytku 

Cel nasz jest jeden: POK OJ 
KATOWICE, 13.12. W dniu 

13 bm„ . po okresie próbnego 
rozruchu, oddany został do 
pełnej eksploatacji nowy po­
tężny obiekt rozibudowujqce­
go się hutnictwa polskiego -
dostarczona w całości przez 
Związek Radziecki walcow­
nia-zgniatacz w hucie „Bo­
brek". 

program Frontu Narodowego, 
program rozkwitu pokojowe­
go budownictwa i umacniania 
sil Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej. Załogi budo;wlane i 
eksploatacyjne huty „Bobrek" 
wyrażały podczas uru<:homie~ 
nia tego imponującego zespo­
łu walcowniczego tyro więk­

szą rad-ość, że ZW)"Cięstwo to 
przypadło właśnie w momen­
cie, gdy obraduje w Wiedniu 
Kongres Narodów w Obronie 
POO:oju. 

Wiedeń, 12 grudnia go przede '"zyst"ldm pragną 

narody świata i tymi proble­
mami. zajmie się Kong.res. 

Jest to nowe wielkie osiąg­
nięcie narodu polskiego, któ­
ry konsekwentnie realizuje r Od kilku dni spokojny, na 

wet ospały Wiedęń jest nie do 
poznania: zebrało się tu 2 ty­
siące przedstawicieli stu naro­
dów. Ich pnyjazd i nadzieje 
związane z tym przyjazdem, 
illadają ton miastu. 

Wiele stworzono trudności 

dla samego Kongresu, dla wie 
lu delegacji. Nie na darmo na 
dwa dni przed Kongresem przy 
był do Wiednia amerykański 

senator Fulbright, nie na dar­
mo na dzień przed Kongre­
i'em kanclerz austriacki Figi 
przyjął posła amerykańskiego 

Gibsona. Reakcyjny rząd au­
striacki i jego prasa milczą 
jak zaklęci o Kongresie. A je­
dnak na Wiedeń są teraz zwró 
cone oczy świata, a jednak lud 
Wiednia wie, że Kongres Naro 
dów walczy również w jego o­
bronie. Burżuazyjna prasa ca­
łego świata pisze. że .. KongreF 
:1ie ma żadne~o znaczenia". a 
Jednak z te.iże burżuazyjnej 
pr~sy przybyły na Kongre< 
dzif'siatki korPspondentów, a 
z ,.New York Tir.1es" aż 
dwóch. ' 

Wielu delegatów nie mogło 
przyjechae. Gdy przy odczy­
tywaniu składu prezydium pa­
da nazwisko Paula Robesona. 
sala w mil~zeniu patrzy na je­
go pu~te miejsce - wie. że 

rząd USA 11ie po7wolił mu wv 
-jechać. Rz:;Jd włoski nie dał 

paszportu óo Au~trii żadnvm 

de:f'gatom. w tej liczbie rów­
n Łeż posłnm rządzącej part i· 
chrześcijańsko - demokratycz 
ne.i. Ale Włosi jednak przybv-
1i. Przez Szwa.karię, przez Be: 
gię, nielegalnie przez granicE: 
różnymi drogami _ i sa na 
:sali. Angielska Labour-Party 
zabroniła swym członkom wv 
jazdu do Wiednia. a jednak 
wielka część angielskich df'le­
gatów składa się z posłów La­
bour Pa!"ty. 

Co sprowadziło tu tych wszyst 
kich ludzi tak różnych narodów 
i ras, tak różnych warstw sno­
łecznych, różnych partii i prze 
konań, wierzeń i poglądów. 
_Sprowadziło ich do Wiednia 

przeświadczenie, fe pokój mo 
że być uratowany. Sprowadzi­
ło ich zrozumienie, że o spo­
sobach uratowania pokoju trze 
ba mówić bez względu na 
przynależność part:y_jną. Spro­
wadziła ich wiara, ze Kongres 
pozwoli im znaleźć konkretne 
drogi dla skutecznej walki o 
pt::·kój. 

Możemy 
s!ę porozumieć 

Dwa symbole 
Burzą oklasków wita sala W d · k • • 

przywódcę Hinduskiej Partii pro U CJl 
Kongresowej -:-- Kitchlę. .samochod<'>,·..., 

W imieniu klubu włoskich - Y 

parlamentarzystów dla obro- M lO W li 
ny pokoju wita Kongres Ter- . - 1' 8f$%1Wa 
ranova, poseł chrześcijańskiej k 
demokracji. Jego przemówie- plan wy onany 
nie jest dowodem powstawa­
nia frontu narodowego prze-

Czym różni się Kongres Wie ciw imperializi;nowi we Wło­
deński od wszystkich dotych- szech. Jest dowodem, że ·im­

czasowych? Tym, że jest to peri aliści coraz mniej mogą 
najdosłowniej K o n gres N a- liczyć na ludzi, z którymi do­

r od ów. Na Kongres Wie~eń- tąd współpracowali. 

WARSZAWA, 13. 12. 

12 bm„ ceyli na 19 dni przed 
terminem, załoga Fabryki Sa­
mochodów Osobowych wyko­
nała roczny plan montażu sa­
mochodów osobowych M-20 
„WARSZAWA". Załoga posta­
nowiła do końca bm. zmonto­
wać dodatkowo '75 samocho­
dów ponad plan. 

4.500 ton unąd-zeń mecha­
nicznych oraz 1.200 ton części 
elektryaznych, dostarczonych 
głównie przez słynne Nowo­
Kramatorskie Zakłady Meta­
lurgiczne im. Stalina i zakła­

dy „Elektrosiła" im. Kirowa 
składa się na imponujący ze­
spół nowoczesnych maszyn i 
urządzeń, powiąza.nych i zsyn­
chronizowanych z sobą wza­
jemnie. Do maksimum posu­
nięta jest tu automatyza<:ja 
obsługi w poszczególnych fa­
zach procesu produkcyjnego. 
O ogromie teg-0 potężnego ze­
społu maszyn może dać poję­
cie fakt, że łączna waga kon­
strukcji metalowej na oddzia 
le zgniatacza w hude „Bo. 
brek" wynosi około 8 tys. ton. 

ski przyjechali ludzie, ktorzy „Nasze milczenie i wasze 

iotąd nie mieH nic wspólnego milczenie byłoby milczeniem 

r,e zorganizowanym ruchem po śmierci, a my chcemy życia. 

'rnju. Przyjechali ludzie, któ- Musimy mobilizować narody 

rych wydelegowały nie partie do pokoju po to, aby ich po­

ryoJityczne, nie organizacje spo tern nie mobilizować do woj­
teczne, nie określone grupy, ny". 

iecz właśnie same narody. - Jako ostatni przemawiał 

.Różne drogi iirowadzą do po- francuski pisarz Sartre, dotąd 

'rnju - powiedział prof. Jo- iakże daleki od myśli postępo-

'iot-Curie w dniu otwarcia wej, ale - powiedział Sartre-

'{ongresu - ale cel nasz je- .. My we Francji czujemy co­

den: Pokój. Dlatego w na- raz bardziej nacisk USA" -

szych pertraktacjach nie po- Oświadczył on, że przybył na 

Oświadczenie 
Episkopatu 

WARSZAWA (PAP) 

winniśmy toczyć sporów o rnngres bo ma nadzieję, że tu Episkopat Polski, zabierając 

snrawach drugorzędnych. Po- „0 wstanie siła zdolna do prze- głos w sprawach publicznych 

winniśmy stale pamiętać o nie ::iwdziałania siłom· wojny_ „W czyni to w duchu posłannictwa 

bezpieczeństwie wojny i wten- '.ym Konr-resie nowe jest to _ kościoła, który zobowiązuje 

czas na pewno porozumiemv oowiedział Sartre - że zebrał wiernych do przestrzegania 

się w sorawie najważniejszej. on nie dvplomatów, nie mini- wskazań moralności chrześci­

w 5 prawie pokoju". ~trów, nie reprezentantów par- jańskiej, zarówno w życiu o-

Przemawia prof. Joliot-Cu- tii czy grup, lecz po prostu sobistym jak i społecznym. 

r'e. Mówi o 67 milionach za- lu<l7.i, tzn. narody". Jak doniosła Polska Agen­

b1t;vc·!1 w dwóch wojnach świa Kongres odbywa się w sali cja Prasowa zostały ujawnio­

'owvch. mówi· 0 potwornych koncertowej, w której niegdyś ne w kurii krakowskiej wy­

?.nisz::zeniach, jakie niesie woj grali najświetniejsi muzycy kroczenia przeciwko obowią­

n~, bakteriologiczna, o niebez- świata i w której odbyło się zującym przepisom waluto­

nieczeństwie zae:łady, jakie· mo wiele innych wspaniałych im- wym, i toczy si~ śledztwo o 

ie przynieść. Mówi 0 dotych- rirez ku!turalnych. Tuż obok udział niektórych pracowni­

czasowych sukcesach ruchu po tego gmachu jest wielkie lo- ków kurii w działalności vv-ro 

1rnju. dowisko. na którym zawsze sły giej interesom Polskiej Rze-

Trzy wielkie problemy stoją chać śmiech dzieci. Dwa sym- czypospolitej Ludowej. 

obecnie przed światem: obro- bole: kultura i młodość, pię- Episkopat stwierdza, że u-

1a niepodległości i bezpieczeń- 'mo i radość. Dwa symbole te- dział katolików, a tym bar­

'twa narodów. natychmia- g0 - czego w imieniu naro- dziej duchowieństwa w akcji 

~towe przerwanie działań wo- dów przyjechali bronić przed- podziemnej i w dywersji f!Os-

iennych wszędzie tam. g<!zi<> I stawiciele narodów. podarczej jest nie tylko sprze-

się one toczą, oraz od-j W. · cz.ny z dobrem narodu, ale 

oreżenie międzynarodowe. Te- \•~ycie WarszaWY."· również szkodliwy dla działa! I 

naści kościoła katolickiego w 
Polsce. 
Stwierdzając powyższe epis­

kopat zastrzega się również. 

przeciwko tendencjom obcej 
propagandy, usiłującej uczy­
nić kościół w Polsce terenem 
i narzędziem politycznej dzia 
lalności antypaństwowej. 

Ta linia postępowania po­
winna obowiązywać wszyst­
kich katolików. tak ducllow­
nych jak i świeckich. 

Kierując się tymi zasadami 
episkopat poczuwa się do o­
bowiązku współdziałatiia w 
uma<:nianiu moralności spo­
łecznej, tak niezbędnej dla 
niepodległości dobrobytu 
Polski. 

W imieniu Episkopatu. 

BISKUP 
ZYGMUNT CHOROMANSKI 
SEKRETARZ EPISKOPATU 

Warszawa. 
1952 - ,!, 

dn. 12 grudnia 

Uczestqicy Kongresu wysłu­
chali w skupieniu pozdrowień 
sekretarza Amerykańskiego Ko 
mltetu Przygotowawczego do 
Kongresu Narodów oraz se­
kretarza Związku Górników 1 
Metalowców USA. Pczd.rowie­
nia te . zostały odtworzone z 
płyt przywiezionych przez de ... 
legację amerykańską. 1 

W dalszym ciągu obrad wY-; 

głosił płomienne przemówie­
nie, p<>wltany długą, gorącą o­
wacją, znakomity pisarz ra-. 
dziecki Ilia. Erenburg. 

Obrady trwają. 

„Berliner 
Ensemble" 
w Łodzi 

Wczoraj rano przybył do 
Łodzi zespół jednego z naj-
lepszych tea<trów NRD • 
„Berliner Ensemble". Miłych 

goś<:i powitali na Dworcu Ka­
liskim przedstawiciele wladz 
miejskich, Łódzkiego Komi­
tetu Obrońców Pokoju, tea­
trów łódzkich, świata artys­
ty<:znego i literackieg-0. org.a­
niza<:ji masowych i społeczeń­
stwa łódzkiego. 

Na zdjęciu - fragment po­
witani.a. Na pierwszym planie 
Helen.a Weigel. 

• * • 
Artyści teatru „Berliner 

Ensemble" odwiedzili w dniu 
wczorajszym robotników ZPB 
im. Hamama. Łódzcy włók­

niarze zgotowali postępowym 

niemieckim aktorom owacyj„ 
. pr:eyjęcie.„ 

( 
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KONGRESU NARODOW w OBRONIE POKOJU Ko~re~ 
I 

rocznicę 

Zjednoczeniowego 
dokończenie sprawozdania ze str. 

kich mocarstw, powszechne 1 rozbrojenie, zakaz broni ato­
mowej i bakteriologicz.nej, za­
pewnienie wolności i niezawi­
słości wszystkim narodom. 

ród wł~i jest zgodny w opi­
nii, że1 pakt atlantycki jest 
paktem agresji i woj.ny. Wzmo 
gło to walkę narodu włoskie­
go w obronfe pokoju. 

Cztery lata temu ryk sy- noczonej Partii Robotniczej. 
ren fabrycznycli obwi.e- W nieustannej walce o dobro 
ścil całej Polsce o roz- calego narodu, o zwycięstwo 

Mam tu na myśli - oświad­
czyła pal. Sun Jat-Sen - nie 
tych Amerykanów którzy już 
pracują na rzecz pokoju i o 
których wiemy, że będą kanty 
nuowali tę pracę bez wzglę­
du na wszelkie represje. Prze­
mawiam natomiast do tych 
obywateli amerykańskich, kto 
rzy w głębi serca na pewno 
pragną pokoju, ale którzy me 
uczynili jeszcze nic, by go u­
trzymać. 

Prawdopodobnie jesteście zdu 
mieni, dlaczego oskarża się 
tak ostro wasz kraj, może nie 
rozumiecie, dlaczego świat nie 
jest wdzięczny Ameryce. 

Sądziliście zapewne, że gdy 
płacicie podątki i gdy obniża­
ją się wasze dochody, gdy wa­
si synowie muszą przywdzie-
wać mundury wojskowe, że to 
wszystko służy dobrym celom. 
Ale czy nie stawialiście sobie 
pytania, na co zużywane są 

wasze pieniądze? 

Następnie Yves Farge wy­
głosił refe.rat w S'P,rawie pierw 
szego punktu porządku dz.ien 
nego: zagadnienia wolności, 
bezpieczeństwa i niezawisłoś­
ci narodów. 

Przedstawiciel Włoch, b. mi 
dster Cianca potępił po1ity­
kę obecnego rządu włoskiego, 
który stara się włączyć cał!ko 

wicie kraj do paktu atlantyc­
kiego i odsunąć parlament od 
decyzji w tej sprawie. Mów­
ca zaprotestował jak naj­
ostrzej przeciwko zakazowi 
wyjazdu <io Austrii, wydane­
mu przez rząd włooki. 

Na tym przewodniczący za­
rządził przerwę w obradach 
do godz. 20.30, stwierdzając, 
że w godzinach popo'.udnio­
wych uczestnicy Kongresu 
wezmą udział w wielkiej ma­
nifestacji ludności Wiednia. 

• * "' 
Należy podkreślić, ze mimo 

szykan, zastosowanych przez 
rząd de Gasperiego, który „za 
bronił" Whx:hom udziału w 
Kongresie Wiedeńskim i wy­
dał zakaz podróży do Austrii, 
do Wiednia przybyło przeszło 
100 delegatów włoskiego ru­
chu obrońców pokoju. Pod­
czas obrad Kongresu zjawił 
się m. in. na sali jeden z czo­
·łowych bojoW\Il.ików o pokój, 
zastępca przewodniczące.go 
Światowej Rady Pokoju Nen­
ni, powitany owacyjnie przez 
delegatów. 

poczęciu obrad Kongresu Zjed socjalizmu w Polsce rosła 
noczeniowego Partii Robotnl- si/a parHi, a wraz z 1'iq sica 
czych. naszej ojczyzny. 

15 grudnia 1948 roku doko- Pod przewodem PZPR naród 
nał się historyczny akt - kia- polski zwy'.:ięsko zakończył 
sa robotnicza, ro.zbita wskutek zadania Trzyletniego Planu Od 
działalności agentur bur- budowy i pierwJze trzy lata 
żuazji, zjednoczyła się po kii- Planu Szescioletniego. Z na­
kudziesięciu latach istnienia szej ofiarnej p1·acy, pod prze­
dwóch partii, w jeden rewolu- wodnictwem partii, powstają 
cyjny nurt 1·uchu robotnicze- wielkie piece Nowej Huty, set­
go. Powstała Polska Zjedna- ki nowych fabryk i zakładów 
czona Partia Robotnicza. Na- przemysłowych, rośn;e, rozwi­
ród polski odniósł wielkie ja się i unowocześnia nasze 
zwycięstwo, wrogowie naszej rolnictwo, rozkwita kultura. 
ojczyzny ponieśli dotkliwą po- Dzięki mądrej, przewidu-

Przemawiam do tych obv­
wateli amerykańskich, którzy 
jeszcze nie zrozumieli, jak da­
lece odbija się na ich własnym 
życiu i na ich przyszłości 
cała polityka USA w Europie 
i Azji, polityka, która znajdu­
je wyraz w nalotach amery­
kańskich i w innych morder­
czych działaniach amerykań­
skich sił zprojnych w Korei. 

Specialne 
audycie 
z Kongresu Narodów 

Specjalne audycje z: Kon­
gresu Narodów w Obronie Po 
koju w Wiedniu nadawane są 
przez Polskie Radio w niedzie 
lę o godzinie 17 .Oo w pierw­
szym programie i o godzinie 
17.30 w drugim programie, w 
dni powszednie o godzinie 
18.00 w programie pierwszym 
1 w programie drugim o go­
dzinie 22.00. 

Chłopi 
powiatu 
p(ołrkowskiego 

spłacili 
podatek gruntowy 

13 bm. pow, plokkowski 
wykonał całkowicie roczny 
plan finansowy podatku 
g-run towego. 

Spłacają.o państwu nałeł­
no:ici finansowe chłopi piotr­
kowscy dali dowód głi:bokie­
go patriotyzmu, który gwa­
rantuje, że r6wn;e7 reszta na· 
leżnoścł rzeczowych wpłynie 
w terminie. 

Nie wiedzieliście może do-
tychczas, że wszystkie te wie­
lomiliardowe sumy I ofiary 
służą jedynie morderstwom 1 
zniszczeniom, że wszystkie tt 
poczynania waszego rządu nie 
mogą dać ludziom ani żywnoś­
ci, ani mieszkań, ani pokoju. 

Mówczyni stwierdziła, że na 
ród amerykański przekonać 

się może o istotnym obliczu 
imperialistów, żądając, by Ei­
senhower dotrzymał teraz · o­
bietnicy zakończenia wojny w 
Korei - obietnicy, którą rzu­
cił przed wyborami. Chiny Lu 
dowe będą cierpliwie szukały 
dróg parozumienia w Korei, 
pragną one bowiem szczerze 
pokoju. 

Następnde przemawiał Es­
quival (Argentyna) przedsta­
wiciel peronistycznych związ­
ków zawodowych. Utrzymy­
wał on że polityka Perona 
przynioSła Argentynie pewną 
nopraw~ sytuacji gospodarczej. 
Jednakże Ameryka Łacińska 
- oś\Vladczył mówca - dopó­
ty nie będzie wolna, dopóki 
Stany Zjednoczone nie zaprze­
staną prób opanowania konty­
nentu amerykańskiego. Wszyst 
kie kraje powinny współpra­
cować na · zasadach równo­
uprawnienia. Esquival potępił 
zbrojenia podkreślając, jak 
wiele dobrego mowa byłoby 
zdz.dałać za pieniądze przezna· 
czone na ten cel, gdyby użyć 
ich na rozwój ekonomiczny i 
kulturalny. Podkreślając w 
imieniu swej delegacji wiarę 
w możność zapewnienia trwa­
łeito poko.fu, mfiwca wvm.ienll 
następujące cele, za których 
'"eallzacią nowinien wypowie­
dzieć się Kongres: zaprzesta­
nie wi:>j.ny w Korei, spotkanie 
Pr:>Prl~t~w{„ipt! pięc:iu wie!-

Chciano w ten sposób prze 
szkodzić - oświadczył Cia.n­
ca - by Włochy za brały głos 
na Kongresie Narodów. Naj­
lepszą odpowiedzią na te wy­
siłki podżega.czy wojennych 
jest obeoność licznej delega­
cji włoskiej na Kongresie. Ze 
brani przyjęli te słowa hucz­
nymi oklaskami. 

Mówca stwierdził, że jeśli w 
chwili, gdy zawierano pakt 
atlantycki, opinia włoska była 
podzielona i było wielu ludzi, 
którzy łudzili się, że jest to 
rzeczywiście pakt obronny, o 
tyle obecnie po latach obse·r­
wacji polityki USA cały na· 

żywy udział w pra.caeh pre-ry­
dium Kongresu biorą d.el&ga.cl 
polsey: Infeld, lwai;zklewicz, k'S. 
Lempa.rty I prz<>duJąea cJUopka 
Janina Mazur. 

* * • 
.Jeden z pu;nktów regula:ml.nu 

przewiduje, że poza wla~clwyml 
de<legatamJ rów.n.leż obs-erwato·rzy 
i goście, re·pl"e.zentnJąey różne or­
ganiza.cje i kierun:k.I zwolenników 
polrnJu ntozwlązane ze Swiatową 
Radą Pok0<j111, mają prawo do 
wspó:'Pra.cy w l>OS2'JCze.gólny.ch ko· 
mLsJach. Jest to Jeszcze Je>den 
dowód tro~kl organizatorów Kon• 
gresu o zapewnienie ja.k najswo­
b<>dniejszeJ wymiany zdań mlędo:y 
przedistawklelaml różnych poi;-lą­
dów, zgromadzo·nymi w Wiedniu. 

Przemówienie J. Paul Sartre'a 
pisarza francuskiego 

rażkę. jącej polityce PZPR, 
Kongres podsumował dzieje jej rewolucyjnej czuj-

siedmiu dziesięcioleci walk ności rozgromione zostały po 
kl.asy robotniczej o wyzwole- kolei wrogie siły usiłujące 
nie narodowe i społeczne, u- przeszkodzić nam w marszu. 
wieńczył i ugruntował zwycię- naprzód: prawicowo-nacjona­
stwo ideologii ma;ksizm,i· !istyczni odchyleńcy i zdrajcy. 
ieninizmu w polskim ruchu. Hasło czujności rzucone przez 
robotniczym, przypieczętowat partię na III Plenum zmobi­
klęskę burżuazyjnych teory- lizowało cały naród utrudnia­
jek, odcinając się zdecydowa- jąc i uniemożliwiając działal­
nie od poglądów socjal-demo- ność resztek imperialistycz­
kratycznych, reformizmu i na- nych agentur. 
cjo'nalizmu. Każdy dzień dodaje nowe 

W ostrej walce z wrogiem, sukcesy do zwycięstw uzyska­
kt.óry przeciwstawiał się mu nych przez naród polski, kie­
do ostatka dokonało się zjed- rowany przez rewolucyjną kla. 
1'..oczenie. Jedność klasy robot- sę robotniczą. Pod jej przy­
niczej wywalczona została wództwem stanęliśmy do wal 
dzięki rozgr::>mien'iu. gomut· ki o pokój, broniąc go nieugię 
kowszczyzny - zamaskowanej cie wraz z całym obozem· po­
agentury imperializmu amery· koju, demaskując i poskra­
ka.ńskiego, dzięki rozbiciu pra- miając zbrodnicze zapędy im-
wicy PPS. Zwycięstwo to periali~tycznych podpalaczy. 
przekreśHlo rachuby wro- Wokoł hasła Frontu NaTo-
gów Polski, pragnących rę- dowego, w walce o pokój i 
koma gomułkowszczyzny i wykonanie Planu Sześciolet­
WRN-owskich elementów PPS niego, wysuniętego pTzez 
zepchnąć na manowce titoiz- PZPR na historycznym VI 
mu. polski ruch. robotniczy, Plenum, zjednoczył się cały 

oddać Polskę z powrotem w naTód polski - naród, który 
jarzmo kapitaHzmu. w wyniku osiem lat trwają-

Zjednoczenie kla.sy robotni- cych głębokich przemian spo-
Na piątkowym posiedzeniu dzi, i oczyścić je z tego bło- eze; wywarło potężny wpływ leczno - ekonomicznych staje 

Kongresu Narodów w Obronie ta. na dalszy rozwój naszego na- się narodem socjalistycznym, 
Pokoju przemawiał m.in. zna- Nie! - oświadczył Sartre - rodu. Przyczyniło się ono do jest zwarty i jednolity, jak 
ny pisarz frapcuski Jean-Paul pokój nie może być oparty ani wielkiego wzrostu autorytetu i nigdy w swej historii. Front 
Sartre. na terro1·ze, ani na ponizeniu, przodującej roli klasy robotni- Narodowy stanowi dzM potęź-

Po podkreśleniu, że sytuacja ani na niewoli Wojna po- czej, umocniło sojusz robotni- ną i niezwyciężoną silę, w ;e­
międzynarodowa jest naprę- między państwami kapitalis- czo-chłopski - granitową pod- go szeregach stanęli wszyscy 
żona, Sartre oświadczył: tycznymi a socjalistycznymi stawę władzy ludowej, zespo- Polacy szczerze kochający 

_ Rzeczą nową i najwspa- byłaby dziś nieunikniona, liło wokól partii wszystkie swoją ojczyznę. 
nialszą na tym Kongresie Po- gdyby można było dowieść, że postępowe sih/ narodu. Wielkim zwycięstwem nara 
koju jest to, że skupił on lu- pokojowe współistnienie tych Na sali obrad padły slo- du polskiego, wyro~lym na. 
dzi a nie dyplomatów czy mi- państw jest niemożliwe, - to wa o budowie sily i gruncie historycznych uchwał 
nistrów - po prostu ludzi. jest gdyby okazało się, że jed- sz~zęścia .naszej ojczy- Kongr~su., staly. s.ię wybory 
Zgromadziliśmy się na tymi ne narody muszą wymordo- ny, roz3<1rzyla się przed oczy- do Se3m1i Polskie3 RZeczypos 
Kongresie nie tak jak to by- wać inne po to, żeby móc ma uczestników Kongresu polite; Ludowej, powołanego 
wało mimo nas7-E?go pocho- mieć dostateczną ilość żyw- świetlna mapa z oznaczonymi na podstawie nowej, przyję­
dzenia lecz właśnie wskutek ności, pracować i żyć w dobro- obiektami przemysłowymi Pla tej i iichwalonej przez ca!y 
naszeg~ pochodzenia. Zjedno- bycie. nu Sześcioletniego, które dziś naród Konstytucji. Druzgocą­
czyliśmy się dlatego, że wy Nikt nie t~erdzi, że ?aro- stają się .już rzeczywistością. ce zwycięstwo .odni.esione ~ 
jesteście. Niemcami, Vietnam- dy ~uszą su:. ~ordowac n~- Kongres z3ednoczeniowy wsk~ wyborach nad siłami reakc3i 
czykami Austriakami Cze- wzaJem. Własme przedstawi- zał ·narodowi drogę, po kt6re3 przez Front Narodowy, któ.re­
chami Włochami - a j~ Fran- ciele krajów socjalistycznych iść trzeba, aby zbudować silną go trzonem kieTowniczym 3est 
cuzem'. mówią wyraźnie, że chcą po- i szczęśliwą Polskę, aby na PZPR, świadczy najlepiej o 

Księża katoliccg 

potępiają podżegaczy 

u t 1 K N koju i że pokojowe współ- za.wsze ugruntować jej nie- słusznej, głęboko narodowej i 
d. czes n 0cg" . on~r'f:~ a~?- istnienie różnych ustrojów podległość. odpowiadafącej interesom 

ow w. rome 0 OJ~ • i~ jest możliwe. Polska Zjednoczona Partia wszystkiclt Polaków polityce · 
zamie~zaJ~ st~orzyć. 3aki~js Sartre podkreślił. że przy- Robotnicza przejęła i kontynu.- partii robotniczej powstałe; 
~1amz~CJl zas ęp:zejJ trzi u wrócenie i rozszerzenie wy- 11,je najszczytniejsze tradycje na Kongresie Zjednoczeni.O­

e e~ on?1'~su me es. u. ""'.0 miany handlowej między kra- lat walki polskiego ruchu. ro- wym przed czterema laty. 
~ze?ie j~~leJS. 0~~om~eJ cię~- jami wschodnimi, a krajami botniczego, t·radycje wielkiego J/ ierując naszą codzienn11 

do nowei woiny ie? ~ac m~, .Ja /etgojyon~ - zachodnimi nie tylko przyczy- proletariatu SD~PiL, KPP i 'l'-. walką w budowie sHy 
PB!,1S wa, am ms Y uc 1 ~aJ.ą- niłoby się do wzrostu dobro- PPR, ich ptomienne umiłowa- ojczyzny partia ukazu­
ceJ wydaw8:ć rozka~y mims- bytu, lecz także do utrwalenia nie ojczv:iny i wierność idei je jednocześnie wspaniai0 

szczęśliwej przyszłości naszego tro~ii ~brfn~{ P0
:

0 J
1
U posta- pokoju, i oświadczył w zakoń- międzynarodowej solidarności perspektywy daiszego rozwo­

narodu. 'Dlatego wzywamy nowi on a owa s ę z~ ~o- czeniu: _ Na tym Kongresie ludu pracującego, idee brater- ju Polski. Gigantyczne plany 
wszystkich duchownych i b~ . bt eózpoś1rednido, pcom

1 
lJtaJąc reprezentowane są narody ca- stwa polskiego i rosyjskiego dalszej rozbudo~Y przemysłu. 

wszystkich katolików polskich mm1s r w rzą. y. e eg~ łego świata - ' w żadnym in- ruchu robotniczego, niezlom- i przekształcenia przyrody, 
io ofiarnej pracy w szeregach Kongresu. wyraz,<>nY. z.ostał. naJ nym miejscu nie mogłyby się ny hart i wolę zwycięstwa w które podjęte zostaną w przy. 
Frontu Narodowego, dla dal- dokła.d~ieJ i naJlepieJ dw Jego one dzisiaj zebrać tak jak budowie socjalistycznej Pol- szlym pta~i~ pięcioletnim, da­
szego rozwoju i UIPocnienia sił nazwie. Kongres Naro ów. myśmy się tutaj zebrali. 1 ski. ją .nam wiz?ę. przys~łej, potęż-
1 potęgi naszej ojczyzny - Ponieważ jednak suweren- wszystkie te narody są zde- Cztery lata, które minęły od neJ, bogate3 i szczęsliwej PoZ­
ważnego ogniwa w światowym ność ma źródło w narodzie, cydowane wspólnie wznosić historycznego dnia zjednocze- ski. 

WARSZAWA 13. 12. 

Na odbytych ostatnio w 
wielu miastc1ch wojewódU.h.h 
zebraniach okręgowych ko­
m1sJ1 księży przy Związku 
Bojowników o Wolność i De 
mokrację oraz: na wojewódz­
kich zjazdach duchownych i 
działaczy katolickich, księfa 
w wypowiedziach i uchwało 
nych rezolucjach wyrażają 
wolę wzmożenia swych wysił­
ków w walce o pokój i w dą 
żenlu do pełnego włączetiia sit; 
w szeregi Frontu Narodowegc 
dla umocnienia sil Polski Ltt­
dowej. 

Szczególnie szeroki wyraz w 
toku obrad duchownych znaj 
duje wola księży wzmożenl::> 
swej pracy w szeregach Fron­
tu Narodowego. 

obozie Pokoju", obrońcy pokoju postanowili gmach pokoju! nia, byly okresem krzepnięcia Zwycłęstwo i sukcesy naro-
Kslęta katoliccy z: Ziem Za· uzgodnić swe żądania i po Przemówienie Sartre'a u- sny klasy robotniczej i jej du pols~tego w dziele socja-

chodnich wskazują w swych powrocie do ojczyzny dać wy- czestnicy Kongresu powitali czołowej awangardy, przewod- listycznego budownictwa, "l.asz 
wystąpieniach, że walka 0 Po- raz woli, która będzie jedno- entuzjastycznymi oklaskami. niczkt narodu. - Polskiej Zjed- ciągły marsz naprzód, mimo 
kój na tych te:-enach jest nie- cześnie wolą każdego poszcze- wielu. trudności, na jakie na-
rozerwalnie związana z umoc- gólnego narodu i wolą. wszyst- potykamy karczując pozosta-

nieniem jedności tych odwiecz klch narodów. 80 ooo I 1· sto' w . d łości kapitalizmu. w Polsce, 
nie polskich ziem z macierzą. Następnie Sartre stwierdził. • I e pesz staly się możliwe dzięki slusz-

w uchwalonej na zjeździe że narody chcą pokoju, lecz o ·nej, przewidującej polityce 
duchownyc11 katolików w Opo nie pokoju, który by był opar- w p ł y n a ł o d o p K p PZPR, jej wierności ideom 
lu depeszy do Prezydium Swia ty na terrorze. ~ marksizmu. - leninizmu, dzięki 
towego Kongresu Narodów w Nasza prasa reakcyjna - oparciu się na wzorach i do-
Obronie Pokoju uczestnicy powiedział Sartre - omawia- z życzeniami Społeczeństwa §wiadczeniach przodującej Ko 
-oebrania piszą: „Niechaj głos jąc doświadczenia dokonywa- munistycznej Partii Związku 
>iuchowieństwa i katolików ne przez Anglików z bombą dla Kongresu Narodów Radzieckiego. 

Okręgowa komisja księży Opalszczyzny stanie się czą- atomową, pisała ostatnio: Polska Zjednoczona Partiii 

- czytamy w apelu duchow stką składo•. ą waszych obrad, „.Jeszcze 'jedna bomba, - spra w ARSZA WA, 13. 12. Do dnfa 13 bm. wpłynęło Robotnicza wyrosla z ofiarnej 
nych szczecińskich - apeluje· 1iech będzie jeszcze jedną .!€· wa obrony pokoju posuwa s1ę z najdalszych zakątków na- !blisko 80 tys. listów i depesz. walki klasy robotniczej, ?·eali 
do wszystkich duchownych i <;iełką wkładu do ogólnej naprzód". szego kraju; z miast, miaste-, Większość z nich pisana jest zując nieugięcie pod przewod-
wiernvch :r.!emi szczedńsk~ćj walki o pokój między naroda- Gdy to czytamy - oświad- czek i wsi napływają na adres przez młodzież i kobiety. nictwem BolesŁawa Bie1·uta 
by stanęli solidarnie w obro- mi". czył Sartre - zdajemy sobie Po!sk!eg0 Komitetu Obrońców 

1 

wskazania kongresu jedności 
nie wielkiej sprawy ludzkości Ostro potępiają duchowni w pełni sprawę, że pierw- Pokoiu tysiąc~ listów od spo· Obok zwykłych kart Poczto- - prowadzi naród polski dro 
jaką ·jest utrwalenie pokojt: oolscy akty gwałtów i mor· szym naszym obowiąz~iem •pczeństwa polskiego z pozdro wych, nadchodzą setki listów gą do szczęścia i dobrobytu, 
rniedzv narodami. :łów dokonywane przez ame- jest podnieść słowo „pokój" wieniaml f żvczeniami dla i na oięknym papierze, oi:doblo drogą budowy potęgi naszej 

PokÓj jest fundamentem bu~ rykańskich siewców dżumy z błota, do którego zostało 1<ongresu Narodów w Obronie i nych emblematami pokoju. ojczyzny. 
cowy, rozkwitu. dobrobvtu i na bezbronnej ludności Korei.I wrzucone przez pewnych lu- Pokoju w Wiedniu. 

i 0:.G.ll'.;l-ł!'lJ.1\. LvU~K.l .LU' 30U (2616) 
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ftl:arian 

Piecha/ 

W obronie dzieci 
ich dla d<>bra własnego narodu, 
a także dla dobra całej ludzkości. 

Dzi§ w Polsce dziecko się uśmiecha: 
rodzice dom budują, nad domem wiecha.. 
W Czechoslowacji, w Bułgarii podobnie. 

Nauka jest zawsze młoda I zwia 
7.ana jest z młodzieżą i przekazy­
wana jej - dla dalszego rozwija­
nia - staje się pomostem pomię- · 
dzy pot:oleniami. Dlatego my, na­
ukowcy, dążymy do tego. ahy 
;nioclziei była wychowana w du­
chu obrony poko,\<u. I mtocł-,,!ri: 
musi pamiętać, że i>ra,ca każdego 
czlowie·ka nau·ki. je.st watką w 
najszerszym tego słowa 7.n~e1Pn

1 1.1 
- wall<ą o wydarcie przyro.dzie 
Jej taj~mnic - wal~<a, z któr~i 
owoców ludzkość m<>że korz~·stać 
tylko w warunkach pokojowych. 

W Vietnamie nad dzieckiem plonie strzecha: 

rodzice zabici, ono glodne. 

Zóltego dziecka, czarnego dziecka, 
bialego dziecka jednakie łzy są, 
ich ojców §mierć jest równie bolesna 
na wyspie Kożedo czy Macronissos. 

W Koreł płeklo, wiatr śmiercią zieje, 
pociski drzewa z liści odarly, 
strumi.eniami wsiąkają w ziemię 

- tak powiedziała wyjeżdża- ci łó1zkich - dla wszystkich 
jąc na Kongres do Wiednia dzieci w Polsce, o których 
włókniarka łódzka Kornelia szczęśliwą przyszłość walczy­
Plewińska. Członek Polskiego my wszyscy. 

Z Kongresem Obrońców PokoJu 
w Wiedniu - w:ążemy, my na­
ukowcy nadzieję i wiarę. że zosta 
nie tam u1noenior.y gn1nt do re­
alizacji tych zadań, do których 
powola.na jest nauka - zadań ma 
jacych na celu• szczęście lud:tkoś­

"'...i". 

lzy żytvych i krew umarłych. 
Komitetu Obrońców Pokoju. 

Od wieków wzbiera lez i krwi potok, 
urasta w morze, w ocean bezmierny 

Kornelia Ple.wińska odeszła na: W zapadającym zmroku 
pare dni od swego warsztatu z grudniowego wieczoru, na 
ZPB im. Kunickiego, aby w dworcu Łódź - Fabryczna 
prostych słowach zapewnić u- żegnały Kornelię Plewińską, 
czestników Kongresu, że lu- gdy odjeżdżała do Wiednia, 
dzie w Polsce pracują z całych delegacje młodzieży, dzieci 
sił po to, aby Pokój zwyciężył szkolnych i kobiet z fabryk 
wojnę. łódzkich. Podając Plewińskiej 

z lez i krwi wytapiają złoto 
amerykańskie koncerny ..• 

Wobec zbrodni. w których świat tonie, 
jest jeden sprzeciw: 

Odjeżdżając całowała swoje wiązanki czerwonych kwia­
wnuczęta. Jest ich ośmi-0ro. tów kobiety składały w spra­
Zgromadzily się przy niej jak cowane. ręce łódz~ie~ robotni­
'.'lisklęta i kiedy całowała bu- cy swoJe pozdrow1en1e dla de­
zię małego Andrzejka naj- legatów z całego świata, któ­
młodszeq0 ze swy~h ~vnucząt I rzy w Wiedniu walczyć be1ą 
- to był to pocałunek prze- o to, aby zwyciężyła ludzkość. 

stanąć rnśród tych, co stoją w obronie 

u.~mi.ech.11 dzieci, 
co wzno.szą żagi.ew gniewu ł kary, 
nnc §rniatlem lamią, 
walczą o tr1.valość dzi.ec;ęcpj wiary 
we wszechmoc matczynych ramion! 

1952 znaczony dla wszystkich dzie-

* 
* * 

W słonecznym gabinecie stolów pl"zy!'ząd flugłtujący 

Llid7'ka delega.tka na Wiedeński Kongrns Nar'°dów w Obronle 
Pokoju I członkini Polskiei;:o Ko,mitetu Obrońców PokO·ju -
KOR'1E1.TA PLEWIN"SKA pod·C oias czul€Ji0 poże·enan~a z. gro 

rnadka swych wnucząt - przed wyjazdem do w1edn1a. 

przy Zakładzie Chemii Orga- plastycznie budowę atomu. 
nicznej Politechnik.i Łódzkiej Kongres Obrońców Pokoju 
pracuje prorektor prof. Osman w Wiedniu. Walka 0 pokój ... 
Achmato\':'icz - Pr~ewodniczą- Prof. Achmatowi oświad-
cy Łódzloego Komitetu Fron- cz 1• cz 
tu Narodowego. \ Y • . „Celem nauki Jes-t odkrywanie 

Cisza, książki, na Jedpym ze praw przyrodniczy-cl! 1 obracanie 

L
ICZB.A ludności na kuli ziem­

skiei rośnie z roku na rok. 
Roczny przyrost natur,alny 
sięga obecnie blisko 20 mi­
lionów. 

Ten fakt istnieni.a nadwyżki urodzin 
nad zgonami posłużył już przed półto­
ra wiekiem 7.a podstawę dla osławio­
nej „teorii przeludnienia ziem"'. Twór­
cą jej był głośny :ingielski ekonomista 
Malthus (17n6-1834). Malthus i jego 
uczni-0wie twierdzili, że jeśli pozwoli 
,;ię n:i dali::zy, nieskrępowany przyrost 
ludności - w stosunkowo niedługim 
czasie nastą.pi ogólne przeludnienie: 
planeta nasza stanie sie ,.za ciasna" i 
nie będzie m-0gła wszystkich ~ryżvwić. 

Zobaczmy jak wyglądają te obaWY w 
świetle faktów. 

TROCHĘ LICZB 

Powierzchni.a całej kuli ziemskiej 
wynosi około 510 milionów km kw. Z 
te!:!O na lądy Przypada tylko 155 milio­
nflw km kw ... a więc mniej niż 1/3; 
resztę st;in()WJą morza i oceany. O~óż 
z tvC'h 1 fi!i mili-0nńw km kw. lądu wię-k­
sza c-rę§.ć nie n;id;ije si.ę w ogóle do 
uprnwy ze względów klimatycznych. 

Nie więcej jak tl~ ogólnej powierz­
chni kontynentów, a więc tylko 50 mi­
lionów kro kw. stanowi lad nadający 
się do uprawy. Wygląda więc pozornie 
na to, że Malthus miał rację i że nasze 
perspektywy na przyszłość nie przed­
stawiają się zbyt różowo. Jednakże iuż 
trochę dokładniejsze zapoznanie się z 
danymi statystycznvmi dowodzi. że 
wcale nie jest tak źle. Przede wszvst­
kim stwierdzić trzeba. że z OwYCh 50 
milionów km kw. faktvcznie pod upra­
wą znajduje się w chwili obecnej '-a­
ledwie nieC'o ponad 5 rnil. km kw., a 
więc około 10 proc. Przy czym tylko 
połowa z tego - to znaczy około 2.5 
miliona km kw. - sh1ży do beznośre<l­
niej produkcji żywn-0ści dla człowiek~: 
druga połowa zajęta jest pod uprawę 
takich roślin. jak bawełna, tytoń. kau­
czul<. len. kawa itd, 

----~------~---------------------------~-------------
Imperialistyczny 
straszak głodu 

Specjalna . komis.ja ?N~, zajmu~ą<:a 
się kwestiami wyzyw1ema. opubliko­
wała w roku 1948 raport, zawierający 
kilka jeszcze ciekawszych lic~?· .oto 
jeżeli przyjąć n-0rmę 2750 kaloru dz1~n­
nie jako minimum ~'°trzebne. przecięt­
nemu organizmowi l~dz~1er:iu do 
umiarkowanej pracy, okaze się, ze oko­
ło 2/3 całej ludzkości ma dziennie do 
dyspozycji mniej niż ti; ?750 kalorii, a 
przeszło połowa !udzkosci :--- nawet Po­
niżej 2300 kalorii, · a więc cierpi na 
chroniczne niedożywienie. 

JAKIE JEST WYJSCIE Z SYTUACJI? 

Ląd uprawianu stanowi zaledwl_e dzie­
siątą część lądu, który moze byc .upr~­
wiany. Istnieją zatem jeszc~e ~elk1e, 
niewvkorzyst'lne rezerWY ziem!: zda­
wałoby się, ż~ wystarczy je zaJąĆ pod 
uprawę, żeby rozwiązać za jednJ'l'.1 z~­
machem wszystkie trudności i zlikwi­
dować braki żywności na świecie. Jed­
nak w praktyce sprawa nie jest tak 
prosta. C-:hodzi mianowicie o to. że nra­
·wie wszystkie „łatwe' grunty z oWYc_h 
50 milionów km kw. nadających się 
do uorawy - zostały już wykorzysta­
ne Reszta to głównie lasy tropika~e, 
nietknietP ie<?cze re"k'l c-rl-owieka. dz-.e­
wicze dżungle w Indonezji, Afryce 
środkowej i nad Amazonką, które trze­
b;i karczować. aby zvskiwać ziemię 
uorawna. Otóż takie karczowanie na 
wielką skalę. choć terhninnie zupełnie 
możliwe, wymaga jedn~1< ogromnych 
kosztów i... go•noa;irki ohnowej. I tu 
w'aśnie dochodzi.my do sedna rzeczy. 

W warunkach gosp0d:irki kapitali­
stvcznej rozszerzanie obszarów upraw­
nych wstaje z natury rzeczy zahamo­
wane - właśnie z chwila zajęcia owych 
_gruntów la twych", Wielkie prace przy:, 

przekształcaniu całych połaci ziemi 
„trudnej" na pola uprawne są bowiem 
w pierwszej faz.ie przedsięwzięciem 
całkowicie deficytowym. A prywatnemu 
przedsiębiol'Cy, któremu. rzecz jasna, 
chodzi zawsze o doraźne, prędkie i jak 
najwyższe zyski. tego rodzaju akcja w 
ogóle się nie opłaca. I dlatego pełne 
rozwiązanie może znaleźć ten problem 
dopiero w gospodarce socjalistycznej; 
tu bowiem stosuje się niezbędne przy 
takich pracach scentralizowane kie­
rownictwo, oraz długookresowe, dale­
kowzroczne planowanie, które pozwala 
państvvu niejednokrotnie rezygn-0wa<' z 
owych doraźnych zysków i świadomie 
stosować na „szturmoWYm" odcinku 
gospodarkę tymczasowo deficytową. 
Wspaniałe przykład-V takiej madrej i 
przewidującej polityki daje ZSRR. Gi­
gantyczne pra<'e w Turkiestanie za­
chodnim, mające na celu nawodnienie 
kilkuset tysiecy km kw. martwej ou­
styni Kara-Kum. stan-0wią coś wię('ej 
jeszcze: są bowiem pierwszą prńbą 
wydarcia przvro<lzie tvC'h grnntów. 
które się dotychc?:as określało jako „ze 
względów zasadniczych" nie nadaj;:ice 
się do uprawy Jest to więc zapowiedź 
te~o. że „eksoa·nsja rolnicza" l11dzko­
ści będzie mogła obiąć nie tylko owe 
pozostałe 45 mil. km kw. ziemi „nada­
jącej sie do uprawy", ale jest w sb­
nie wyjść poza te ramy i zaE(arnać tak­
że wiele „dodatkowych" milionów km 
kw. dzis.fejszych pustyń. 

Jednakże zwiększanie obszaru grun­
tów uprawnych nie może, rzecz jasna. 
trwać w nie.skończoność. Zwolennicy 
„teorii przeludnienia" zapominają jed­
nak, że istnieje jeszcze inna droga do 
zwiększenia produkcji żywności. dro­
ga, która otwiera niczym nieograniczo­
ne perspektywy. Polega ona na podno­
szeniu wvdajności z iednostki powierz-

. chni. Żadne wzE(lędy teoretyczne nie 
przemawiają prze::lw przypuszczeniu, 
że w przyszłości. za pomocą coraz do­
skonalszych metod agrobiologicznych, 

(CiU dalszy- na str. 7) / • 

* * .Jit1co ,A,y;:wt k;~· 
ne dni pnw•tanf:1 war<T~1wskle~o. 
przeszedłem prze'- ohóz w Yrus:t­
kowie. pozostało mi to wszystko. 
głęboko w pamięci I tera7.. k;PdY 
po zakończeniu wojrny wróciłem 
do l:..odzL cały mój wysiłrl< ,;kie­
rowałem na pracę w kierunku 
odbudowy I rozbudowy. 

Jestem aktywistą walki o rokóJ 
I myślę, ie my wszyscy jesteśmy 
nimi. Pragnę podkre<lić I to. że 
tylko przez pra-cę I przez reallza 
cje naszych wielkich planów, któ 
re mają na celu po-dniesienie sto 
py życio,vej ogółu w sen~ie 1".l::lte 
rialnym I kulturalnym - może­
mv walczyć o to aby 7.ape•wnlć 
r.rzyszlośt nasz:vm dzieciom. 
Pragnę. podkreślir i to, że mn· 

simy · po-dnosić naszf.' zdolnoś-rl 
produkcyjne, przyjmować wyż­

sze formy pi;,acy, ale aby to hvlo 
możliwe do osiągnięcia - nle­
od:zowny Jest Pokój. Warunki po­
lcojowe to także nie tylko spra• 
wa pr<>dukcji, ale t sprawa dal­
szego kształtowania warunków 
nasze) pracy, aby cl którzy h 
wykonują mo-gll ją wykonvw•t 

Chwl.lę od z coraz mnlejszym wysiłkiem. A 
Oderwany na do tego potrzebny Jest Po,kóJ. 

swe)· pracy przedstawiciel Na~ Jego umocnle·nlem I utrwa-
. . . . . U b · le.niem odbywają slP obecnie ob-

techmlu inz. Stanisław r an-
1 
radv Kon11;resu w Wiedniu 

czyk - naczelny inżynier w Wynikiem tych obrad · bed"'e 
Zakładach im. Stalina, czło- wzmoże,n;e wa.ll<i o Pokó.!. silniej 
nek Polskiego Komitetu Ob- 57 " I i:lębsze ugruntowanie 1'1.d 

rońców Pokoju powiedział: pe>koJu". 
„Tylko pok6j jest twórczy - A- h-

wojna jest nisuzyclels-ka. Pod- A' ·~:;-M tp~j}. 
czas mlnlone.l wojny mu,slalem 
opuścić, wygnany przez faszystów, 
teren Łodzi, przeszedłem okrop• 

* 

I W Fabryce Maszyn Rolni­
czych „Kraj" w Kutnię pra­
cuje 25-letni Kazimierz Zy-lak. 
Srebrna odznaka „Przodown!­
ka Pracy" i to, że wykonał już 
pięć lat Planu 6-letnie·go -
mówią o nim najlepiej. 

* rzekli sobie, że całe swe ~Y'"' 
cie poświęcą walce o to, aby 
już nigdy ni~ było wojny. 

Kazimierz Zylak dotrzymu­
je obietnicy sprzeri 10 lat. Jest 
E(orącym bojownikiP.m' po.ko­
iu. 

„Nie wyobraii„r.1„ 1<oblf' nawei 
- mówi - Jak bardzo byłem 
swzęśliwy, gdy na Ogólnope>ls>klm 
Kongresu• Pokoju w Warszawie 
wybrano mnie na członka Pol· 
skiego Komitetu Obrońców Po­
koju. Wtedy 1>r·zyrzeklem ,;ob'e, 
:i:e o poki>.I będę walczyt jestl>Cze 
mo·cnlej nit dotychczas, swoją 
pra·cą zawodową I s.potecrną! Nie 
chco: by znów wa,..,zaly bombow­
ce, by zabijano lud71, by rodzi­
com 7..abier;o.no dzi~f. Chce hy 
pe>kój był na całym ~wi~-«'IP. 
I wit-·T7.ę. że n:H;-7. nh6'7.,.. ohń% po· 
koju 1.wvclęt.y. bn prowad7.I na.~ 
Wiplk.I Chr>rąży Pokoju Jó>.ef Sta­
lin". 

I donaje: 
„Mam 2-letnl~o lll)V'nka. Ko­

cham go bard-zo. Mój synek ma 
sz.c-zęśliwe dzieciństwo. Polska Lu 
dowa dała mu wszy!'!ko co po­
trzebne do n-0rmalnego rozwoju, 
I dla niego. l dla wnystk!ch 
dziec.I n:i śwlede będę walc-z,·ć 
o p<>kój. !lfój synek nie moż.e zo­
stać sierota tak la.k .la nim zosta­
łem. On musi rosnać w spokoju, 
by ml>e w przvsz!oścl zaJąć mie)s 
ce swego o,!<:a.". 

10 lat temu w 1942 .roku mlq 
dy ·chłopak Kazik Zylak za­
brany został przez hitlerow­
ców na roboty do Hamburga. 
Tam spotkał swoich rówieśni­
ków z Francji, Włoch i innych 
krajów. Młodzi. chłopcy oder­
wani przez faszystów od swo­
ich rodzin, zabrani ze szkół, I 
wywiezieni z ojczyzny - już 
wtedy w 1942 roku - przy-
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• r:rz.~rt.n$.\JI Jałi. p~wsłaly forłuny 
~~.g.g~ lódzl~ich fabrykantów 

Cz~ z d 1 

I I ł I k' 1 h :;„'.j'::~~~ z1e1ow w o 1enmczyc 
Za.stanów się 1 moz11w1„ Ja.1r naj 

szybciej oc!powledz na nastepu-
J'loCe pytania: - manufaktur 1. Nad rzP'<ą SZPREWĄ leży: 

a) Berlin? 
b) Eu1<areszt? 
c) 'Bern? 

2. Nad r'>,rką DUNl\.JEM leży: 
a) Praga? 
b) Wirde1'i? 
c) Rnclaoe·~zt'l' 
d) Belgrad? 

3. Neil ,lok'ml ·rzeka.ml leżą: 
a) Moskwa? 
b) Lon~vn? 
c) Par•·t? 
d) Ka.ir? 

4. N'd n:e-ką MA.NZANARES 
leży: 

3) stolica ~lo.f'h? 
b) stol'ca Hls?-panll? 
c) stoika Szw~•·rari;? 

I. N?'1 lVF.•.Tl\.WĄ leży: 
a) Rruk•<'la 
b) Praga? 
e) Bu~nos Afr~? 

S. Nad TYBREI\!( leży: 
a) Madryt? 
b) Ottaw:t? 
C) R7.ym? 

Porównaj-cie własny wynf·lt z 
ron':'iązanlem zam!e«zczonym w 
dztsieJszej ,,Pa.no·ra.mde". 

P o okresie up~dku gospo-,ny, kobierce, dywany 1 kilimy 
darczego, ktc::ry trwał w oraz materie jedwabne, sukit.n 
P~lsce w ciągu XVI i ne i płócienne, pasy kontuszo­

XVII wieku następuje odro- W{), g.::Uony, taśmy. 
~zenie przemysłu, przypada- Była to artystyczna j luksu­
Jące ~a drugą połowę XVIII sowa produkcja WYSOkiej kla,.. 
stulecia. sy. dostosowana wyłącznie d 

Wtedy to arystokracja i co potrzeb ! gustu magnaterii a 
bogatsza szlachta wzorując się nieosiągalna ze względu 'na 
~a Zachodzie, a wykorzystu- cenę i charakter dla szerokich 
iac tanią miejscową siłę robo- rzesz ludności. 

I czą jaką stanowili chłopi pań- Zależnie' od pochodzenia 1 naro­
szczyźniani, zakłada w swych dowości majstra JHO·dUk·r'i ac . .,,r• 
majątkach w;ększe ośrodki manufaktury miała ehara1<te-r 
orzemy ł t f kt Ws-!'hodnl tub zacho·dn!, je.dn•k „ s owe, zw. manu a u- polsicy robo-tniey przek~zt.a!ca.11 
ry. rzęsto o-boee wzory w oryg!malne 

Manufaktury włókiennicze, mo·tywy swojskie. 
skupiające nieraz po kilkadzie Ciężkie przy tym warunki 
siąt warsztatów ręcznych, pro pracy w manufakturach, wy­
dukowały tkaniny dekoracyj- zysk, samowola oficjalistów, 
ne i ubraniowe, a więc gobeli- doprowadziły do niezadowole-

._ ............ ._.__. ............ _ ... ._______________________ nia, które~o szczytowym punk-

tem był bunt w manufakturze 
w Szawlach, zorganizowany w 
1788 roku przez 10.000 chłopów, 
stłumiony jednak s?ybko przy 
pomocy wojska królewskiego. 

4 X naj .. „ 
Najwlękiszy t!oty-chczM grzyb na 

łwieele znaleziono w r. 1938 na 
Zboczach MCJonte Mottarone nad 
Lago Maggiore. Waży! on 5 ki; I 
llyl wielkości otwartego parasola. 

• • • 
Naj.s-llnlej uzębiona IJS!totą na 

łwlecie Jest ślimak żyjący 

w winnica-eh, kt.óry według obll­
ezeil pe"'•·nego n·czonego posiada 
około 14.000 zębów. 

• • • 
Najwlęk'Sizą doty·chezas perlę 21na 

leziono przed kilku laty w mu.sz!l 
na wod'loCh f.iJipińskieh. Ważyła o­
ko-ło 4 kg. 

• • • 
NaJwięk>Sza na świecie żmija 

znajdowała się w ogrodzie zoolo­
gi<.2nym we Frankfurde nad Me­
nem, Pocht>dzl ona z sumao:•y 
Ma .około 8,5 m długości 1 waży 
ponad 200 kg, 

Powstanie Łodzi włókienni­
czej przypada na okres dwu­
dziestych lat XIX wieku. 

Na skutek uchwał Kongresu 
Wiedeńskiego w 1815 roku po 
wstaje Królestwo Polskie pod­
ległe carowi rosyjskiemu. Stan 
ten stwarza dla przemysłu 
włókienniczego pomyślne wa­
runki rozwojowe ze względu 
na bezcłową prawie wymianę· 
z Rosją i swobodne stosunki 

Ojciec wę iel 
Bogacfw·a czarnych diamentów 

Kiedy idąc 1llir:ą 7..obaczymy 
wóz naładowany czarnym wę­
glem, a obok na WYstawie 
spojrzenie nasze znęcą barwne 
jedwabie, któż pomyśli wtedy. 
że piękne barwy owych jed­
wabi wywodzą się od czarnego 
ojca - węgl<1? A jednak_„ 

Kiedyś nazywano węgiel 

jest gatunek węgla zwany an­
tracytem, który zawiera 94 do 
95 procent czystego węgla. 

Kiedy węgiel zwyezajn!e sipala­
myt wyzwalamy z n!e.~o nagro-­
mll!dzoną pne·d mUto•uaml lat 
energię, ezerpaną z óweze-Slllego 
sloń·ca. Otnymu.iemy wtedy e!e­
pto, które wykorzy·stujemy w ta-

Magia 

liczb „ 

w astronomii 

-wnętrze manufaktury z XVIII w. czy fi 
handlowe z pozostałymi zie­
miami polskimi, znajdującymi 
się w tym czasie pcd zab0rem 
pruskim i austriackim. Powo­
duje to p0wstawanie ośrodków 

PRAWO BODEGO 
włókienniczych w Kongresów- LJ kia.d. pla.nehrny Słoń-ca skła-
ce. da Się Z 9 pla·n~t, do kló· 

W zw!ą:PJktt z powstawaniem !'ez ry·ch należą: Merkury, We11us, 
nych warsztatów za.czyn~ się ma- Zier-.;-. (1), !\1a.rs (2), Jowisz (12), 
sowy napływ r~kodzielników na Saturn (9), Uran (4), Ne.ptun (~) i 
tere·ny k.rólestwa. a S'l·<'7.e.,.ól'1:f' 
oko·llc Lodzi. Tka.cze I ich czelad Plu:o (2). Liczby w .nawiarnch o­
n!cy przybywają z~ Sląska, Sak- zna•czaJą ilość księżyców, S:ihlrn 
sonil I Czech, prz:vwoże,c ~e sob 0 ma, jak wiadomo, pon~dto pierś­
nie·Je•dno1kro·!lnle W'ła-;ne krosna l 
ut.kane .Już materiały. c1en, 'llłożony z drobny•ch mc:e-

W ciagu n!espclna dw·ud:de„tu orytów, któ~y wiru;e dooikola pla 
łat Łódź z małej mleśc;ny (w 18'1 nety, jak księży.c. 
roku - 799 m:es2lkań;ców) staje 
się miastem przemv•lowvm Iw Między Marsem a Jowi'52C!Ill kr.ą 
1•4~ roku pona.d 20.000 mieszkań- iy rój drn·bny·ch planete·k, Jo'oez4-
ców). cy w'e!e tysięcy sztuk, z który·ch 
Rękodzie'nfkom sprowadza- .około 2.000 jest jd poz111a111ych. 

nym do Łodzi przydzielono 
częściowo już zabudowane par 
cele w osadzie rządowej Łód­
ka i dla zachęty st'lsowano ul­
gi dzierżawne. Mimo ulg i ;:."­
mricy rządu tkacze ci, stano­
wiącv w w!ększości e'ement 
półproletariacki. nie mo.,.li czę 
sto podołać samodzidnej rro­
dukc.ii i POtJadali w zadłużen~e 
i za'Pżność od bo'(atszych rze,­
mie~lników, ku,....ców i pośrerl­
ników, tzw. „nakładc0w". „Na 
kład". czyli oddawanie orzę­
dzy uhoż0zym rzemieślnikom 
do wytkania na ich własnych 
warsztatach był żró'.lłem wy­
zysku i najłatwiejszą formą 
wzbogacania się przyjezdnyc!;i 
kupców kosztem uboższych o­
sadników. Z takich nakładców. 
pOczątkowo właścicieli tzw. 
manufaktur rozoro•zonych, wy 
rośli szybko późniejsi fabry­
kanci łódzcy, jak Kol"isch, 
Wendisch, Geyer, Rundzieher, 
Lange i inni. 

Wszys·tk;e planety .krątą tiooko-
la Słońca po torach zamkniętych, 
będący.eh elipsami, z:re1sz~ą bar-
dzo zbliżo.nymi do kół. w j-e-d„ 

nym z o~nisk owy-eh eUp.s 7.m.„j-

duje się s~ońee, jaiko -c~ntralna 

masa, która swym przyc!ąganiem 

utrz):muje planety na wla.ś·ciwych 
Lorach. 

Po·wyżej po dany porz~dek pla-

Piszemy so-ble eztery kolum1t7 
lioez, w p;ąt<>j nnwy planet,, 
po kolei. W pierw.izej kolumn:e 
notujemy po µorządku l!czby: a. 
l, 2, 4, 8 Hd. W dru;;icj koluim­
n'.e m•nożymy je prze.z 3, W tn.,,. 
cie.j do iloc-z~"!lów c!rug!ej kollJ.Ilł 

ny dodajemy 4. w czwartej "'r~ 
cle ko·lumn'.e notujemy man• 
n:un ocUegi.ości p·.a.net od Sloń"a. 

przyjmou;ąc orlległość Ziemi - ja 
ko lkvbę 10 (roz1„m!e :się po 1J 
mi.lionów kilo-metrów). 

Powstan'e w ten S;PO.Sób nast9" 
puJą,ca. tabeLka: 

I. II. m. IV. p!~net11 

o o 4 3.9 Merkury 
1 3 1 7,2 Wenus 
2 6 lD 10 Ziemia. 
4 12 16 15,2 Mar• 
a 24 28 26,S pla.ne·to!<!Jr 

16 48 52 52 Jowisz 
32 96 100 95,,ł Saturn 
64 19i 196 191.9 Uran 

128 384 338 300.7 Nrptun 
256 768 772 395,0 Piu~ 

W k<>lumnle III. mamy wynllk1. 
otrzymane z prawa Bodego. W 

k0<lumnle IV widzimy rzeczywi.­
ste od.Jeg'lośe! planet, wymlen.o-
ne w drodze obserwacji I rachun-
ku astrt>nO'lllie7•negD. Między je:l• 
ną a drugą k0>lnmną widzimy n!e 
zwykłą 10go•dmość aż do Ura11a.. 
Przy Nc•ptunle rozbieźn.ość w:vn<>-
5'! oko-Jo 20 prooe. U Plutoma ma.e;la 
Bodego zawo-d·zi w o·g&le. 

B<>de nie znal planetoid, Uraina. 
Neptuna 1 Plutona... z w Jątl<f~ 

tego ostatniego wfaś·clwie moż-ltobotn'e:v powsta,lą-c:veh w Kró­
lestwie P0<lskim • warsztatów re­
krutowali się poza ezeladmlkami 
z ~sób, prze·bywający.ch w dn­

ne·t ro:q>o·czyn3 się . od Meil"kure- na powled-z!eć, iż ll-c7.by Bodego 
go, jako ·naj•bllższ.ej Slońeu, a koń są zg<>dnc z rzeezywistot{'lą. Sta­

maeh poprawezych, ares'l'aeh 11"11l czy na naijdaJra;ym - Pluto·nie. nowi to około 80 pr·oe. zgo-dnośd. prawrl7iwym ojcem przemysłu. 
Pomyślimy pewno, że węgiel 
d1.a tego jest ojcem przemysłu, 
bo przez spalanie d<>.je mu siłę 
napędową. Gdybyśmy tak po­
myśle!! jeszcze przed pięćdzie­
i;;ięciu laty, m;elibyśmy całko­
witą rację, dziś jednak po­
gląd nasz byłby już bardio 
naiwny i powierzchowny. 

ksowania węgla - smoły i 
surowego benzolu otrzymuje­
my wielką ilość cennych sub­
stancji, a wśród nich plasty­
cznych, naftalinę, lekarstwa, 
surowiec, z którego produku­
jemy materiały wybuchowe 
itd. Wszystkie prawie barwni­
ki, którym.i malujemy tkani­
ny, otrzymujemy ze smoły wę 
glowej! Tu właśnie dochodzi­
my do pokrewieństwa barw­
nej sukni jedwabnej z czar­
nym węglem„. 

czasowych, ezp!ta.hch, Jak rc>w- Cm planet.a dalej o·d Slo·ńea, tym Jest to zbyt wle·l1ka zgodność, te 
nie-I: z dz'.e>Ci zna.Jdują~ych sle w czas obie·gu - dllw.i:szy a S2yb- by można Ją p.reyp~ać czystemu 
przytulikach. B;yola to najtańEza _ ' · 

WĘGIEL, SPAl)llOBIERCĄ 

BOGACTW ROSLl'NNYCH 
SPRZEU l\ULIONÓW LAT 

kl <'ZY irony sposób. Przy tej o-ka­
z.li jednalt niszczymy be~owrot­
nie zawarte w węglu subs<tancje . 
klóre stanawlą ce:nny surowiec 
dla przemysłu <.>.hemkznego. Ta­
kie zwyltle. spala.nie węgla jest 
w:ę-c w śwletle dzi•lejsze~ techni­
ki marnotrawstwem. 

PRZEROBKA CIEPLNA 

Zielone rośliny, z których 
powst11ł pozmeJ węgiel 

przed setkami rrulionów lat, 
rosły sobie na ciepłej ziemi, 
pod działaniem promieni słoń­
ca budow<1ły swoje tkanki. 
Wchłaniały znajdujący się w 
atmo<:;ferze dwutlenek węgla i 
wodę, a wy<lziel11ły tlen. Pro­
cesowi temu towarzyszyło in­
tensywne pochhmianie ener­
gii. Po<l d:ziałaniem promieni 
slotaca w rnślinach owych za- Włagciwym wykorzystaniem 
chodziły skomplikowane pro- węgla jest jego przeróbka 
cesy chemiczne. Powstawała cieplna. Odbywa się ona w tak 
w nich celuloza, lignina, cu- zwanych gazowniach_ W spe­
kry, smoły, białka, tłuszcze cjalnych piecach węgiel na­
roślinne itd. Spadkobiercą te- ~rzewa się bez dostępu powie­
Ro wszystkiego bogactwl'l trza do tysiąca stopni. Z pra­
i::przed milionów lat jest nasz żącego się węgla wydzielają 
<lzisie.i.szy cz<1rny węgiel. się wtedy: gaz świetlny oraz 

Resztki tkan"k rośllnny·:h rta- pary smoły, benzolu surowe­
now1ą w węglu taik zwaną ma.sę go, amoniaku itd. Pozostała 
orga.niczną, skladaJ'loCą się z ele- twarda reszta stanowi tak 
mr·nr.ó.w ehen:iteznyoeb węgla, tle- zwany koks, który idzie głów­
nu. "odoru 1 azotu, polą·czo-nyeh j . d · lk' h · · · t 
ze sobą w skomplikowanych Z\vląa: me .o wre rc mec.o~ .i JeS 
kaeh "he·"1t=n:vch. Naiważniel-J +am Jednym z naJwazmeJszych 
sz~ rolę gra f'll. ooezywlśc!e wę- czynników przy WYtapianiu 
glei. Poza tym jednak do owe! żelaza rudy 
masy organicznej we w<:Zesnyeh Z • 
okresach do'laez:vłv sle pie.rwlast- Gaz świetlny specjalnymi prze-
k! materii n'eorganleZ'IleJ: piasek, Wt>da.ml doyrowadza się do m:a.st 
glina.. wapień. I osiedli, r,dzle służy on do oe-rze­

N'fRACYT 
ZA WIERA !14-95 PROCENT 

WĘGLA 

Różne są rÓdza.Je węgla 
Można na ogół powiedzieć, że 
im wegiel jest starszy. im le­
ży .e:łębiej, w tym większym 
stopniu r<>dlegał działaniu wy 
sokich temneratur i ciśnień. 
tym wieksze. nastąoiły w nim 
przemiany. Najdalszym zna-

wan!a t ośw!ctlenla. Poza t.ym u­
żywa s!e go do ogrzewa.nla ple­
ców marteno-w~kkh P·rzy wytop!e 
staf!. Gaz te.n w pewne·j c~ęśoel u­
lega daiszej przeróbce. W SZ'CZe­
~ólnofol wydo•bywa się z nies::~ 
wodór. potrzebny w nrzem;v:!I• 
eheml-r·z.nym prz:v wytwarza.ulu 
nawozów sztuez.nyeh. 

BAR'WNilH TKANIN · 
OTRZYMTJJEMY 

ZE SMOŁY WĘGLOWEJ 

nym ogniwem tych przemian Z płynnych oroduktów ko-

4 nzmNNTK J,ónZKI nr 300 (2616), 

' 

slla rc!Jo·cza. I kośc oble•gu P·1anety - mniejisza. 
Pro·dukcja tego o•kre.su pned- I\. wię-c Me·rkury ma „ro.I<'' ezY'll 

kap!t~l}.stye:zmego Je·n w:vłąez.n!e okrąża Slońce raz na 83 d11I (ziem 
rękCNi7.1elm:cza . Po u11>acjku po-\ k' h . d· . > 
wstania listopadowego w 1830-31 s ic ), po czas gdy I lulXlllla Jed-
ro•lru rzą.rl ea,rs.lri podwyższa ta- no okrążenie potrzebuje blisko 
ryfy celne, eo ogranicza możli- ~53 ziemski•c.h lat! Dla O•rient.acjl 

przypa,drr<owl. 
Wspom.n!a.na teoria ra.d1leoe'l<'a 

(Schmid-ta) wyjaśnia w dużej m'e 
rzę - tę niezwylt!ą „magię" BD­
dego, w spo.sób naturalny. 

E. BIAŁOBORSKI 

Węgle! tak zwam:y n'es.plekal­
ny, któ.ry daje znaezną ilość p.ro 
duktów lotny•ch, ogrzewa sit: b·z 
dostę11>u pow·ietrza do temperat:u­
ry nieco niższej, bo ty1ko 500-
600 stopni. Proec'S ten naz:vwa się 
pó!ko•ksowaniem. Otrzymany gn 
pólkok.sowy zawie·ra ceonme Wę!l'lo 
wo-itoTy używane prze2 przemy;ł 
el1emi·c:imy. Glówn:vm jedna!t pro­
!lu,ktem pófilrok.sowa.nia jrst p Y'!J· 
na smoła. 7 l<tóreJ produkuJe się 
paliwa silnikowe. 

woś-cl eks·portowe. pod:i.jemy Je•n.cz.e odległości: l\ler 
Go·<lzl to przede Ws'lystkim w -------·--------

przenny.sł wełniany, p·rodullcujący kury - 58, Ziem<a - 150, Pluto -a 
tkan!ny na eksport. 5.920 mihl0>nów kil-0metrów (Ood, w 
Przemysł bawelniany sku- Słońca). 

piający się głównie w Łodzi, 
a obliczony na zbyt krajowy, 
rozw1Ja się coraz pomyślniej, 
przyśpieszając proces mecha-

temperaturze 

minus 70 stopni 
Astronomowie wszystkfoch cza-

sów zastanaw!all się nad sporn­
bem, w j·a.ld powstał ukla,d pla­
netarny, Ostatnio radzie-ck! a,;.tro Pł,YNNE PALIWO nizacji produkcji i jej ukcipi-

DO SILNIKOW talistycznienia. nom Schmidt o-praco·wał nlezw:v-
SPALINOWYCH Stan tkactwa w Polsce W o- kle lnteres111jącą teorię powsta.nla 

I kres . f. 'k. planet, o które·j llll'Zy okazji opo--
. le manu .a mr oraz za-

. Półkoksowame . w~do~y"'.~ czątki włókiennic.twa w Łodzi wiemy więcej. 
Jednak z węgla me w1ęceJ mz w latach 1824-..."30 w ujęciu hi- Natorola.st pne.d lSO laty, gdy 
10-12 _proc. smoły, ~~mcz~- storycznym, a tak:l:e od strony astr-o'llomowie znali ty]ko sz·eść 
sem z~s ogromny ~?ZWOJ wspoł technologicznej naświetla 0 _ planet w ogóle (do Saturna), nle­
czesn.eJ ~?~r~z~CJI potrzebu- twarta w dniu dzisiejszym mleekl iu>tronom Bode przed·sta­
J~ w1elk!eJ. 1losc1 płynn.ego pa wystawa działu tkackiego Mu- wił eieikawą. kombinację liezbo­
llwa, ktoreJ to potrz~b1e sa~ zeum Sztuki w Łodzi, przy ul. wą (•r. 1772) czyli rodzaJ tormal­
przemy?ł naftowy me moze Więckowskiego 36. 
sprostac .. 1i!a pomoc p_rzychodz1 Mgr Krystyna Kondratiuk 
znowu OJC1ec - "'.~g~el. Wy- kustosz Muzeum Sztuki 
starczy go przy crsmeniu 300 w Łodzi 

nego prawa, które pozosta•lo do­
tą,d niewyjaśnione, stanowiąc swe 
go rollzaju próbkę Jal<by ,,mag!i 
Hezb" - w a.stronomil. 

- 700 atmosfer i w tempera­
turze 300-500 stopni nasycić 
sztucznie najlżejszym w przy­
rodzie gazem wodorem, 
czyli dokonać tak ważnej hy­
drogenizacji węgla,. a w obec­
ności odpowiedniego kataliza­
tora otrzymamy wtedy uprag­
nione płynne paliwo do silni­
ków spalinowych. Proces ten 
ma jeszcze tę zaletę, że wy­
korzystuje on 60 - 65 proc. 
masy organicznej węgla. 

Szczotka k.tórq zrobimy sami 

Oto kilka zaledwie ogniw w 
nieskończonym prawie łańcu­
chu przemian ojca - .węgla. 
Ani nie wyliczyliśmy .wszyst­
kiego co już wiemy, ani ludz­
kość nie wie jeszcze wszyst­
kiego o węglu. śmiało może­
my powiedzieć, że owa czarna 
$kamieniała energia słońca 
sprzed milionów lat kryje w 
sobie na pewno niespodzianki, 
o jakich dziś nie mamy jp,szcze 
pojęcia, 

.Jeżeli mamy starą sz>ezotkę z 
wytartym wlloosiem i stary szla­
frok flanelowy, zrobić mo:hemY 
d-OSkc>nałą Sliczotkę do zamlatan'a. 
Przyciąć równo resztki włosia. 

Z podwójnie złożonej flaneli wy­
ciąć prostokąt dużo większy niż 

przyl-0żona do niego na wymiar 
szcootka. Zrobtć z niego wwe­
czek, który nałoż-0ny na szczotkę 

dopasować tak, aby śelśle przyle­
ga! , zrobić szeroki obręb i prze­
wlec tasiemkę. 

Z flaneli poeiąć pasy szerokie 
na L2 cm, długie Ja·k spód s.zczot­
ltl i ponacinać je z jednej stro­
ny, jak frędzle, szerokośei 3 cm, 
długości 12 cm. Pasów takich zro­
bić tyle, aby przyszyć je gęsto 

Modk~em wzdłuż przygotowanego 

woreczka, w który wsunie się 
szczotkę. Jeżel•i materiał jest 
rzadki, strzępiący się, trzeba frę­

dzle poobrzucać luźno. Pasy przy 
fastrygować, potem przyszyć na 
maszynie. Ponieważ materia! wy­
padnie potrójnie, trz·eba. pamię­

tać, aby lglę w ma.szynie co ja­
kiś czas posmarować mokrym 
mydłem, żeby się nie złamała. 

PD wykoiiczenJu nakładamy wo 
recze·k na szczotkę, ściągamy moc 
no tasiemkę, którą zawiązujemy 

wokoło kija. 
Taka bawełniana frędzla za­

miast w!<Jsia, ma tę zaletę, że do­
brze zbiera kurz z poclo~I, I moż 

na Ją od czasu do czasu wyprać 
w mydlina·ch. 

<M. G, 

• 

W datckłPi ta'1"7'·f'. ~„ .T'?i\ctt­

ekieJ Repuhlj.ce, wtród gór n1d 
brzegiem rzeki Indygirki, znaj­
duje się mała osada OJ•m'31rnn, 
od dawien dawna uznana za 
na~mroźniej.szą miej:;cowot.ć 

kuli ziemskiej. 
Zimą temperatura do<'hodzl 

tam do OS-69 stopni poniżej 

zera. 
Dawnle·j, za carskich e"ZliÓW 

nilrt oczywlś-cie nie myślał La­
wet, że w okolicy Ojmiakonu 
możliwa Je•st uprawa war~yw. 
J\.łe dzJś, dzięki zastGsowanlu 
zdo-byoezy naukl raclzie-clclej 
zbiera Irlę w taJd'le obf!to 
zbiory jarzyn. Ludzi radz.lee­
ey udcwod.nili, że I na dalc1kieJ 
pólnoey, w mroźnej krainie, 
można ho·d.ować rzodkiewki, o-
górl<i, .cebulę, ezy nawet po­
midory. W taJd"e wykarczo­
wano dzlałld, założono Inspek­
ty, kołchozy I sowehozy za­
jęły się O!!'rodni.ctwem 1 h<>­
dowlą bydia. 
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Tu i tam 

Na Wołdze 

- U.czy się człowiek u-c'zy, a k!e­
dv sko:kz:v my s·z-kolę. nie w:ado­
mo ile mórz jes2lCZe przybędl7Jie. 

w Korei 

- Myśl>sz jesz.cze o studiach 
un! wersy1 eckf.cll? 

- Nie, na ra zie o 77WYk!ych s?Jko 
lach, Już 5 zrównal-em z ziemią. 

W USA 

N a biurku zadźwięczał te-[ w Wiedniu urządzjć światową ... Udział swój zgłosiło . rów-
lefon. Mr. Shocking manifestację na rzecz pokoju nież •els znanych osobistości 

drgnął nerwowo. Ta nerwo- spełzną na niczym„. jak li1'!!ralny deputowany par­
wość cechująca go od- pewne- W tym miejscu twarze ze- lamentu włoskiego Giuseppe 
go c~asu pozostała mu po od- branych rozjaśnił błogi uś- Nłtti. b. ~ef sztabu japońskiej 
czycie znanego bakteriologa ; h ai;mii r·epublikańskiej gen 
prof. Wnrcolda o postępie nau- m.ec, · . . Vincenta Roja, duchowni 
ki amerykańskiej i wykorzy- .„Panst~a 7'.achod~ie. n~e ~o- wszystkich wyznań j3k„. 
staniu jej dla celów wojen- pus:clzą 0w:~e~. a r ic o y- Po nadaniu komunikatu w 
nych. Zły stan nerwów pogar- ~a eł e mar;i ~s 

1
°';a i na rzecz pokoju zapanowała długa ci­

szały stale najświeższe wiado- a~et wrogzic tn eresbom tych sza. Pierwszy ocknął się pod-
m{)ści poli'tyc . . k pans w. resz ą o ywatele k ta t zne i. w zw1ąz u państw zachodnich rozumieją se re rz s anu. 
z tym - nastroJe panuJ'ąoe d k · d · 1 · · C b d ry czytał nam wśród J·ego n"]bl" eh . . - os onale sann g zie ezą ich - o za z u " · 1zszy i Jed- · to Dl te-o do k pan pani'e Shockm· g na po-nocześnie · . • . m _resy. a o ongresu , 
chnikó naJwyzsz~1.:h zwierz- zgłasz.a akces przerażająco (o- czątku? 

. w . Mr. _Shockmg był, bo- czywiście dla organiz.atorów) - Moja wina. - wyszept~I 
:1e:1

1 
~ysok2m _urzędmlnem, mała liczba krajów. Polityka Shocking przyJrzawszy się 

cz o .wiek p~ł~1ącym tylko Stanów Zjednoczonych znajdu sprawozdaniu. - Przez omył­
funkcJe ad'.f11mstracyjne, w je wśród wszystkich narod6w kę przeczytałem komunikat 
Departa~enc1e Stanu. zrozumienie i poparcie. Oto naj naszego wydziału informacyj-

Tak więc ct:gną-yszy nerwo- świeższe wiadomości: Kierow- nego dla pra.sy. 
wo mr. Shockmg UJął słuchaw- nictwo Labour Party zakazało 
kę. . udziału w kongresie swym 
T - ;r'ak Jest: ti: . Shocking. czło~ko.m. Rząd australijski 

ak Jest pame rmmstrze. _czy odmowił wydania paszportów 
słyszałem? . Rz~~ oczywista osobom, które zgłoszono jako 
Dobrze pame ministrze. Wszyst delegatów na kongres. Tak sa­
ko prz!got.owane. ~onferei;cja mo rząd de Gasperiego wydał 
odbę<;Jz1f.! się za pał godzmv zakaz wydawania wiz delega­
Tak Jest, słu„„ . . tom na kongres. Dużą pomoc 

Mr; S~ockmg me zda7.;17ł okazał nam Watykan, który 
7~konczy~ roz~o~zętego z~:- wezwał katolików caŁ~go świa 
ma, QOW1em m1r;1~ter, w m. - ta do niebrania udziału w kan 
zbyt. dobrym widać_ nastroJU gresie„ . . 
7~k9ncz_J'.ł rozmowę r.i1eco wc7:e~ - No, nareszcie pociesz.ają­
meJ, mz, to przewidywał Je- ce wiadomości - odetchnęli 
go rozmowca . ulgą wysocy dyplomaci. - A 

Shocking. zabrał się szy.bko jednak słuchają n.as, wierzą 
do pracy. Nie szła mu ona Jed- w nasza potęgę. 
nak dobrze. Sprawozdania · 

TER. 

Radziecka 
kopaczka 
i amerykański 
czołg 

ZMIANY W USA 
Wyborca: Winszuję zwycię­

stwa panie senatorze,· bardzo 
się cieszę, że zwyciężyła par­
tia republikańska. Głosowa­
łem na was, bo obiecywaliście 
duże zmiany. 

Senator: O jakich zmianach 

Bazy 
ame1y. 

kańskie-

go 

bazy 

(liszka) 

pan myśli? 
Wyb.: Poczynając od Eisen­

howera wszyscy kandydaci o­
biecywali narodowi, że po 
dwudziestoletnich krwawych 
rządach demokratói.v nastąpi 
znaczna poprawa na lepsze. 

Sen.: Rzeczywiście tak by­
ło„. A jakie zmiany pana in­
teresują? 

Wyb.: Będą obniżo.ne po­
datki? 

Sen.: Skądże, co za pomy­
sły. 

Wyb.: Wydatki na zbroje­
ni<! będą zmniejszone? 

Sen. (groźnie): Jak pan to 
sobie wyobraża? 

Wyb.: Skończycie wojnę w 
Korei? 

Sen.: Nie. 
Wyb.: Zlikwidujecie łapow­

nictwo? 
Sen„ Tego by jeszcze bra„ 

kowado. 
Wyb. (smutnie): To na czym 

polegają zmiany? 
Sen. (triumfująco): Na tym, 

źe władzę sprawują republi­
kanie, a nie demokraci. 

- L e<ple j Ich nle ru~ajmy. Mo­
f e należą d o komisji badania 
działa1n oścl antyamerykańskie-J. 

które nadchodziły bez przerwy .„Mimo ni~z.a?owolenfa. wśród 
w związku z tvm przeklętym pewnyc~, m~licznych ~rup o­
kongresem wiedeńskim piętrzy hyw:ateh, ~t?rzy ul~gh .wply­
tv się na stołach, stołkach i wam wrogie), poko3owe3 pro· 
biurkach. Kiedy wreszcie u- pa~andy, rzady wszys~kich 
porał się pobieżnie z wszyst- p~nstw .za.chodnic~ potrafią so 
kimi, stwi.erdził z przeraże- ?ie z mmi pora.dz1ć z:11znacza­
niem, że upłynęło już pół go- Jąc_ opornym'. ze w naszych 
dziny i konferencja winna się p.anstwach niepotrzebni są o­
rozpocząć. Rzeczywiście w tej bY:watele, ktor~y wezmą u­
s;imej chwili nad drzwiami za dział w kongr.esie. 
paliło się ~zerwane światło, co Mr. Shocking skonccył czy­
było „zn·ak1em pocz~tku konfe- tanie i zwycięsko spojrzał na 
r;ncJ1. Mr. Sh?ckmg w:sl'.nąl słuchających. W tej chwili na 
się bezszelestnie z plikiem biurku zadźwięczał telefon. 
sprawozda.ń do gabinetu pod- - Tu gabinet ministra Ache 
sekretarza stanu. sona. Proszę przyjąć komuni-

ZROZUMIAŁ 
Hojny 

W jednym z zachodnia-nie­
mieckich miast zmarl amery­
kańs ki komendant. Pewna 
czę.~ć mieszkań.ców uważała za 
stosowne przeprowadzić zbiór 
kę na wieniec, który zosta'by 
złożony na jego grobie Jeden 

- A jest pan wreszcie, mr. kat. Pole~a si~ na po~taw:e 
Shocking, proszę więc czytać teg? ~?1ągnąc . odI?o~1edme 
- rzekł pod.sekretarz. wmosk1 1 przedsięwziąc odpu-

Usiłowania Swiatow.ej wiednie kroki. 

Wylenialemu rasiście na sta 
nowisku premiera rządu w 
Poludniowej Afryce, Malano­
wi śnilo się kiedyś, że jest 
Murzynem. Spacerując sobie 
w Kenii . spot kal jakiegoś bia­
łego człowieka. Czarnoskóry 
M alan chcial go niepostrzeże­
nie minąć, bialy zatrzymal się 
jednak i zsunąwszy mu moc­
nym uderzeniem ręki kape­
iusz na nos wykrzykna,l. 

Rady Pokoju rozpoczął Mr. Shocking chwycił ołó-
Shocking - aby z kongresu wek i notes. 

z przeprowadzających zbiórkę 
zwrócil się również z listą do 
pana MiHera. 

- Czy nie zechcia.łby "'an 
ofiarować jednej marki na wie 
ni.ee dta naszego komendanta 
miasta. ? 

Wróżba 
Jeden z bogaczy wiejskich 

udał się do wróżki, by ta prze 
powiedziała mu z kart jego 
przyszłość. - Chętnie. Proszę bardzo 

oto 5 marek. 
- Bardzo dziękuję. Zaraz - N.iest~ty pan ma P.echa -

panu wydam 4 marki. odpowwdziala "!1-u k?bie.ta. -
Miller ski.nąl ręką. I Po , pierwsze Ja "!'ie . iestem 

wrozką, a po drugie - prze-
- Nie potrzeba. Pochowaj- Powiadanie nie mialobV sen­

cie po prostu od razu 5 ko- su, bo i tak nie ma pan u nas 
mendantów. przyszłości. 

PrzecJ przybyciem Ridgwaya do Włoch 

I.,, 
i-r " 

- Cóż, porządkujesz nike na powitanie Rl~waya? 
- Wprost przeciwnie, szykuję ka.mienie. 

' 

# 

- Według najnowszych da-
nych udział w Kongresie Po­
koju w Wiedniu zgłosiło 100 
krajów całego świata. Mimo - Dlaczego mi się nie kla-
7.akazu wydanego przez rządy niasz, brudny negrze? 
krajów zachodnich, de1egac1 
nie rezygnują z wyjazdu. Po­
pierają kh masy pracujące 
przez demonstracje, strajki i 
manifestacje na ulicach miast. 
Rozruchy te przybierają co­
raz szersze rozmiary. Mimo 
zakazu kierownictwa Labour 
Party członkowie jej nie rezyg 
nuJą z wyjazdu. Gorzej jesz­
..:ze, okazało się, że 50 proc. de 
!Pgatów stanowią wraśme 
eztonkowi.e tej partii... 

Mr. Shocking zbladł jak 
ściana i kroplisty pot począł 
ściekać mu po twarzy. UP<i­
nował się jednak i pisał dalej. 

.„W Kongresie Ludu Paryża 
wzięło udział 50 tys. osób. 
rtównież znany pisarz Sartre 

Och!onąwszy nieco po tym 
Jpotkaniu Maian postanowił 
jak najszybciej udać się do 
domu, by tam znateźć bezpiecz 
ne schronienie. Drżącymi rę­
koma wykupił bilet i wsiaa 
szybko do pociągu, gdzie krót 
Jco potem został aresztowany 
za przebywanie w przedziale 
przeznaczonym dla białych . 
Wściekłość ogarnęła Malana, 
kiedy stojąc przed sędzi4 wy 

Przyjaź~ 
..::~łasił swój udział w kongre- USA zawarly z Wielką Bry-

sieSluchawka wypadła ~ rąk t~nią prz~ja~ń na śmierć i zy­
mr. Shocking.a. Chwycił ją na cie. Na zycie dla USA i na 
tychm~ast sam podsekretarzl śmierć dla Anglii. 
stanu. 

NIC NOWEGO 
Hildegarda poszła ze swym 

„ami" na operę „Carmen". 
Po przedstawieniu pyta go: 

- No, jak podobalo, ci się 
przedstawienie, darling? 

Amerykanin wypluł gumę 
do żucia i rzekl z pogardą: 

- Żyjecie tu jak pierwotni 
ludzie. Ten szlagier slyszałem 
w Ameryce ttzy lata temu. 

słuchał wyroku skazującego krzyknql w stronę wchodzq.ce-
go na pól roku więzienia. Sku go: 
ty kajdanami opuszczał budy- Rozkazuję natychmiast 
nek sądowy i„. obudził się ca- zwiększenie ilości obozów kon 
1y skąpany w pocie. Jak sza- centracyjnych. Jestem w nie­
lany zerwał się z łóżka i do- bezpieczeństwie. Dzisiejszej 
bieglszy do biurka zaczął nocy dowiedziałem się do"klad 
dzwonić na sekretarza. Ledwo / nie co czują do mnie Murzy­
uchyliły się drzwi Malan wy- ni. 

ROZRYWKI UMYSŁOWE 
pod redalteją R. Miałkowskiego 

l. CZEGO NALEZY UNIKAC 
W PRODUKCJI? --..=="""""""" ________ -·- - --:..=o=<"=-=-=d 

Rozwląt P<>Wyższy rebus, a u-, 12, 6, ł, 2, 3, 13, 8 - ukośnica, 
zy skas.z odpowiedź na pos.t.awione roślina ozdobna; 
w tytule zadania pytanie. 1, 5, i6, 1 - duży ptak wróblo-

waty. 

Za prawld!O'We rozwiązanie obu ~ ARYTMOGRAF l 
1, %, 3, 4, 5, 6, 7 - 3, 8, 5; 2; 9; powyższych zadań pneznaczamy 

10, 11 - u - 2, 12, 5, 2, 3, 13, 6 _ clo rozlosowania 3 nagrody książ-
14, 2, 1, 2, 15, 16 - 11 - 11, 13, 6, kowe. a co najmn!e.1 jednego - 2 
9, 3, 13, 16. dalsze nagrody pociesze.nia (rów-
PosługuJą·c się pomOC11J.ie2:ym klu nleź ksl'lżk1). Rozwiązania nadsy­

czem, zastąpcie powyższe lictby lać proSJmy w termi nie tygocln 'o­
ll\er aml l odczytajcie rozwiąza- WYJI_l pod a<l;resem: - Redakcja. 
nie. „Dz1e111mka Łodzkief'o". Łódź -

Klucz pomoenlczy: Piotrkowska 96 z dopl:ikicm na 
7, 2, 15, 8 - rodzaj !asoll 0 wy. koperClie „Rozrywki umysłowe", 

sokiej zawartości blalka i tłusz­
czu . hodowany w Chinach i Ja­
ponll; 

14, 2, 11, Ul, 9 - strona POZJ'­
wająea przed sądem; 

\,V Paryżu 
- Co to, po:!ar 

mleliś-cle tutaj? 
- Nie, przed 

chwilą skońCIZV· 
la się konferen­
cja w sprawie 
armii eur·oip-ej­
aieJ. 

ROZWIĄZANm ZADAN 
z d.nia 30 listopada br. 

1. Arytmograf: WITAMY DRU­
GI OGÓLNOPOLSKI KONGRES 
w OBRONIE POKOJU (bró.e:, ko­
lumna, statyw. i<>d. pies) 2. Za.­
gadka geo~rafJ.czma: $niardwy 
(ryś, w !n<la). 

Za praw!dl-0we l'OZ'Wiązanle n·b'll 
powy:tgych zadań nagrody ksiat­
l<owe wylosowali: 1. Krzewińs'd 
Stefan, Łódź, Narutowicza ~1 
m 40: 2. Kania Maria Łódź, 
J Maja 41 m . 5: 3. GruS?e~ki wa­
claw. Z!!lerz, 17 Stycznia 31. 

Nal!'rody podeszenia (kslaź'k!) 
wyl<>sowall: 1. Kuśnierek Antoni, 
Łódź - Rogi, Pia~kowa 2: 2. Kas­
przak St.. Łódź, Wól czańska 197 
m. 6. 
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Plan robót. 
remontowo­
budowlanych 
wykonany 

Miejski Zarząd Przedslę-
b lorstw Retnontowo-BudCJwla­
nych ł Robół Specjalnych w 
ł.A>dzl wykonał w dniu 6 gru­
dnia. 1952 roku plan rocmy w 
11)0 prOc. tj. na 25 dni przed 
terminem. 

Dodatkowa produkcja do 
końca br. wyniesie około 8 pro­
cent pła.nu rocznego. 

Sklepy MHO 
dziś otwarte 

W dniu dzisiejszym otwarte 
będą od godz. 12 do 14 sklepy 
MHD z artykułami przemysło 
wymi, znajdujące się wzdłuż 
całej ul. Piotrkowskiej. 

Sklepy MHD na innych uli­
cach będą zamknięte jak w 
każdą niedzielę. 

* Prezydium Rady Narodowej 
m Łodzi wydało komunikat. w 
l<tórym prz:voomlna wszystkim 
7.slnteresow~nym 1ż termin reali­
z„cJI talonów uorawniajacych do 
nabvcla pończoch upływa z dniem 
21 i;rr11dn1a br. 

* Dn1a 15 !!!rudnia o l!!odz 19 w 
11all Zakładu Filolol!!l1 KlasYC'.'!"lei 
UŁ Ul Llndleva ~ t>Ok61 IG odbe­
dzte 'le odczvt ml!!?' M Smokow­
sk1P.<!o ot .. Cicero w Grecji. 

* Zanad Wolew6dzk1 Towat"LY­
stwa W~edzv Powsze<>hne.1 zawia­
damia orple<!entów WKP. te na­
steone seminarium ()dbedz1e sle w 
pnn1Prlzt0>P'< dnia 22 l!!rndnia 195• 
rr>ku o !!ndz 18 W oon!edzlalPk 
<Inia Io 12. sem1°narlum nle odbę­
dzle •1e 

Wzbogacony jadłospis grudniowy 
O Przedświąteczne zaopatrzenie Łodzi 
O Trzy razy tyle mąki co w grudniu 

O Pełny asortyment wyrobów wędliniarskich 
- Wprost niesposób się do 

was dodzwonić - oświadcza­
my na wstępie naszej rozmo­
wy, kier. Wydz. Handlu RN m . 
Łodzi ob. Swobodzie - telefon 
stale zajęty. 

- Bardzo możliwe - odoo· 
wiada nasz rozmćiwca - zbli­
żają się święta. a więc w han­
dlu, a co za tym idzie i w na 
s;i:ym wy ziale panuje nieco­
dzienny ruch. Staramy się o 
to najusilniej, by zaopatrzenie 
Łodzi zwłaszcza w żywność w 
okresie przedświątecznym by· 
ło wystarczające i należyte. 
aby prooorcjonalnie do ilości 
mieszkańców zaopatrywać pun 
kty sprzedaży we wszystkich 
dzielnicach miasta w odpowie 
dnią ilość towarów. 

Wszyscy pracujący otrzyma­
ią na bony, ·oprócz normalne­
~o przydziału mięsa, dodatko­
wo 0,25 kg. wędliny. Będzie to 
kiełbasa „lisiecka" lub „kar· 
czewska". Trzydzieści sklepów 

Wkrótce nadejdzie 
nowy transport 
płaszczy 
gabardinowych 

podgumowanych 

garmażeryjnych na terenie Ło 
dzi otrzyma do sprzedaży peł­
ny asortyment mięsa wołowe­
go i wieprzowego per 'nach 
komercyjnych. A więc ę<lzie 
można nabyWać: schaby, szyn 
ki surowe I bałeroriy, polędwi­
cę, wQłowłnę na rosół I na 
zmielenie, ozory, podroby itp. 
Tam też znajdzie się dostate­
czna ilość wyrobów wedliniar 
skich: wędzone balerony, po­
lędwice, duża ilość gatunków 
kiełbas jak: krakowslca - pie­
czona, gruzińska, myśliwska i 
pasztetowa. 

Równocześnie w 32 sklepach 
rybnych, oraz wszystkich spo­
żywczych będziemy się mogli 
zaopatrzyć w karpie żywe, któ 
rych Łódź otrzymała 200 ton, 
nie· licząc śniętych i mrożo­
nych słono i słodkowodnych 
oraz wędzonych. 

- Rzucamy na rynek - cią 
~nie ob. Swoboda - trzy ra­
'llY tyle· mąki co w listopadzie 
br. w różnych gatunkach. Na­
turalnie naiwięcej będzie „krup 
czatki", która najlepiej nada~ 
ie się do wypieku ciasta - po 
7 zł. za kilogram. W sprzedaży 
7.na.inziemv kaszę jęczmienną i 
oęcak. ołatki owsiane, kaszę 

mannę itp. z tłuszczy: marga­
rynę witaminowaną, oraz olej 
arachidowy jadalny „luksuso­
wy". Już w tych dniach roz­
prowadzimy na wszystkie skle 
PY spożvwcze w mieście kilka­
naście ton pomidorów mrożo­
nych po 14 zt za 1 kg i śliwek 
mrożonych po 16 zŁ za jeden 
kilogram. 

nego asortymentu. Będą więc 
chleby w kilku gatunkach, an­
isielki, strucle, chałki, oraz buł 
ki, solanki i rogaliki. Pula to­
warowa pieczywa w tygodniu 
przedświątecznym bę<lz!e ol­
brzvmia. 

Wszystkie sklepy spożyWcze 
otrzymają do rozprowadzenia 
na terenie Łodzi 28 łon cytryn 
po 60 zł. za 1 kg. oraz 50 ton 
pomarańcz, których cena 
wynosić będzie około 50 
zł. za 1 kg. Pomarańcze sprze­
dawane będą bez łupiny 1 w 
łupinach. 

Jeżeli chodzi o delikatesy i 
artykuły cukiernicze - to wY· 
bór będzie wyjątkowo duży. 
Obok czekolady twardej w ta­
blic&kach po 7,50 l 15 zł. bę­
dzie czekolada nadziewana, cu 
kierki choinkowe, batony, cu­
kierki twarde, oraz wszelkie­
go rodzaju słodycze. Sklepy 
spożyWcze, posiadające dwie 
wystawy jedn-ą z nich udeko­
rują tylko pieczywem cukier­
niczym, słodyczami i bakalia­
mi. 

W sprzedaży znajdą się ·;.;sw. 
nież pewne ilości fig, orzechów 
włoskich i laskowych, oraz 
mak. 

- Jesteśmy pewni - stw!er 
dza na zakoń.czenie ob. Swo­
boda - że przy pełnej mobili­
zacji całego aparatu handlu u­
społecznionego f zdyscyplino­
wa11!u klienteli. co Jesł momen 
tern bar<lzo ważnym~ zaopatrze 
nie ś~ąteczne ~odzian. w t.owa I 
ry spozywcze me powmno na­
potkać na żadne trudności.. 

Zb. Sk. 

Z TEATRU 

lnformacie prawnika w sprawie 

stosowania ustawy o amnestii 
Wobec s1derowa·nych do 

na.s zapytań w siprawie 
amhestll. zamieszczamy po 
niżej w-YJaśnienia: 

Amnestia w zasadzie doty<c1y 
wszystkkh przestępstw. pO!JPl· 
nlonych przed dniem M.11. 195~ 

r0<ku, przy czym ob&jetne .1est, 
czy sprawa została już osądzo­
na, cz:v będzie dopiero sadzoną. 
Najcięższe kary łag<>thl s\e w 
ten sposób, że karę śmierci za­
mle,nla się na 15 lat więzienia. a 
dożywo.tnle wiP.zlenle - na 
12-łe&nie. Przy łai<odzen.tu J>n­
zostalych kar na.leży prz• de 
wszystkim ustalić, czy 5'1lrawca 
w chwll! popeln1enl:t pl"zeste„. 
stwa był pełnoletni, tj. e•v m"•ł 
ukońn:onyeh lat 18, czv te?: ni•. 
Jeśli Sllrawca bvł pełnoletni, t~ 
karv do jed11e<1'l roku wl"'<'7„'e 
ulegają całkowicie d:i.rowąniu, 
kary od Jedne'{o rolm do 3 lat -
z!agodzrnln do t>ołowy, !<ary 
z~ powvżeJ 3 lat - zhgo<!ze­
nlu o Jedną trzerią. Jeśli nato­
miast spraw.ca w chwili T>OJ>e'­
nlenia przestęl>rtwa nie miał n­
kończonych lat IR, to k•u dn 
3 lat wła·cznle ulega calkowl<'1e 
darow:tnlu. kara za< pnwyt.•J 
3 lat ulega zlag1>d2e~lu do po­
łowy. 

Abv nle obc!ą:tać nlepot.rzeb· 
nle sadów sądzeniemi F1lraw. w 
których kara .laklej mot.na sie w 
otrnJJ.cznośdaeh kC1n'<retnej ~ura 
wy spod"Ziewać. ule~łaby callrn­
witemu darC1wantu stO>Sownle do 
przytoczonych wvtel 'l!ą.<ad. s~d 
może umorzyć p&s-ł<>DO'Wanle ie­
śtl prokurato„ o to wnosi lub 
na to się zgadza. 

Jeśli l<ara została ponnednlo 
Już złai<odzonll w drodze aktu 
ła•kl (uła„kawtenla). to tę 7.>la­
godz1>na kal'ę lagoclzl się dalej 
na zasada<"h przyt1>r.v.o·nvch po· 
wyłeJ; je.śl! natomiast kara zo­
sta!a poprzednio zła.!?e>dv.ona 11~ 
moc:v ustawy amnesty.ine.1'...,, lSł~ 
lub 1947 r •. to tej zlagndzt>..,e! 
kary Ju:!: się daJeJ nie lag0<dzl. 
ani nie da.rowu.le. 

W odn1e·slenlu do 1")ra.wc6w 
pełnoletnkb (lnacze.I ni:!: do nie 
pełnolet.nl<".hl stosowanie amne­
stii doznaje 2 wviatików: 1) <"al· 
kowlte-:o wyłączenia i 21 ogra­
niczenia. 

ll Wy!a~zone Jest sto•owanle 
amnestii efo następu bcych prze­
stępstw: a) zama„hu terrory-

stycznego, b) sabot.do, e) SZlll~ 
go5twa, d) przygot&wanla do 
tych przestępstw, e} z dekretu 
o zbri>dnlar1.ach hitlerowskich 
I zdra.Jcac!t narodu polskiego, 
f) z dekretu o o:l,pnwie<Izlaln<>­
ści za kleskę wrześniową I fa­
szyzacje życia pań«twowe!?o, "') 
l<radzleży Jul> przywłas»CZenla 
wfasnoścl sp&le-cznej na ~uomę po 
nad 20.900 zł.. hl popelnionv<-11 
przez re<":vdywlstów (tj. prze?.: 
tych, <'O przed up!ywem 5 lat 
od odbvc1a l<ary popełnili nowe 
przestępstwo tego samego ro·dza. 
Ju lub z tych samych pobude'k}. 

2) st.osowanle am111estlt e>gr.a­
J>lr.zo0ne jest przy przestępstwa-eh. 
udziatn w zwią21k11 zbrodn\.czym 
I pomocy takiemu zwiazkowt, 
przy zdradzie ·St'lnn I zama-chu 
na ustról pań•twa (w ,;Zcz~!!ól­
uoścl przez należenie do organt 
zacJI, maiac:vch na celu obale­
nie przemooeą ustroju państwa). 
Ogranic-zeni!' to J>'>lel-"'\ na tym. 
źe stosowanie amn"'ltli oll'J'anl­
eza się do o-sób, kt6re nie b"łv 
organl7aforaml zwlazku JITLe­
stęp·rzeiro, nie prłnlły w nbn 
czvnno§-c' klnownleiv<'h I :role 
brały udzlah1 w zarna-chach tt,,_ 
ror;Y'Styoemych, ZaS1łooowan ... 
amnl'st'i te-cln1h-rn1e wy„lada o# , 
sprawa-eh tvch w tPn !Vl>osób, ilo 
sad wolewćd7ld W'l\gledntP. t':łd 
wojskowy może (ale nie m11..t) 
za<to.sowal' amuPstle Jedvn!P '111 
wniosek prokurat<'ra 1:1,...,,v t>-t­
nlenbt wymienionych wyż~J ..,a,. 
run.J<6w. 

Jeśli ch1>dzl 0 tP.rmluv 7a~o" 
wan•a amnestii do konkre-tnei:„ 
sprawcy, to sa one następuJacet 
J do dnia 1.1.5~ r. - w 1>d· 

nieosleniu do 51.Jrawców, 
którym kara zostaje <'.aikowlele 
darowan11.. Jul> do skazaT>vch na 
kary n~Jdęt•"'"· tJ. odnośnie ka­
rv 4mlcrd 1 dożywC1tnl~~o wlę. 
zi~nla, 2 Do dnia 1 marca 53 r. - .., 

<>dnleslenlu <Io st>rawców, 
kt6l'VIJ1 karę łag1>dzl się do JH"• 
łowy 1 3 do dn1a 1 C"T.erwc:i - w c.6'o 

nif'..,fPn1n cli> '<')>raW{'ÓW, kt6 
rvm kare lagOdzl się o jedni\ 
trzecią. 

Tak pn.e·dstawla.la sle w nał·< 
Istotniejszych punktach zal?;i,d­
niem\a. zwtąz.~n„ .,,„ stosowa­
nlrm n•tawy amnestyjnej ~ dA. 
22.11. 19;;2 r. 

• W dniu 18 l!!l'Udnla br. o godz 
19 w lokalu wtasnym Stowarzy­
szenia lntvnterów t Techników 
Pnem:vsłu W!6ktenn1cze1?0 w Lo­
dzi przy ul. Piotrkowskiej 135 
odbędzie s'le odezyt pt. „Mecha­
nizmy zas1!aJace I Ich wpływ n• 
w1elko~~ nao1ec1a w nitkach O!<llO· 
wy" Prelegent: Ult. Józef Gro.s.s­
m •n 

Centrala Odzieżowa jeszcze 
w tym mieoiącu dostarczy do 
'klepów łódzkich szereg atrak 
-:yjnych artykułów. Międzv in 
lJędą to gabardinowe. podgu­
•nowane i impregnowane pła· 
~zcze ·damskie, eleganckie mę­
'kle jesionki oraz wvroby dzie 
wiarskle jak sweterki, pulower 
ki Itp. Otl 

Kredensy i komplety kuchenne 
w trzech odmfanach 

w sklepach CHPD 

Gospodynie domowe nie bę· 
dą miały kłopotów z nabywa­
nil?m cukru waniliowego, aro­
rriatów do ciast 0 różnych .za­
oachach i smakach, oraz pro­
szku do pieczenia. Tych waż­
nych artykułów .• przedświąte­
cznych" na pewno nie zabra­
knie. 

„Optymistyczna tragedia" 

Sklepy CHPD przy ul. Ko· 
ścielnej 6, Piotrkowtskiej 11, 
Rz1?ow~ldei 2 l Jaracza 42 za­
om1trzyłv sie boi?ato w najroz 
maiti>7.f' m„ble. Na składzie sa 
rn~711k!wane komuletv kuchen 
:n„ w trZ""„ 0iimianach. poje­
fvńc7e kredemv kuchenne. 
komnletv do stołowego ł sy­
rJ ,,lni Są t:ok:i:P ~zafv garde­
robiane 2 l 3-drzwiowe zaró­
'l?l>'nn m:otnwo ;„k I tak zwane 
n.a wysnold pnlv~k (pięknie po­
JHurowane). Na<lszedł również 

transport „amerykanek" poje· 
rlyńczych i podwójnych, a tak­
że krzeseł, stołów i matera­
cy. 

Meble w CHPD nabywane 
~a w 90 proc. na raty przez lu 
izi prac" 1'T•.., wszyscy wiedzą 
iednak. że CHPD srirzedaje me 
')le z oółrocmą gwarancją. Je­
m W tym nkrP"'e nabywca od· 
'{rv.ie ~adę w zakunionych 
"1'leblat''1. winien zgłosić ją w 
~<;?ntrall. która ""'kona napra­
wę bezpłatnie. Ot) 

Mamy do dyspozycjf olbrzy­
mie ilości kaczek, gęsi I kuł' 
bitych, patroszonycb, mrożo­
nych, a nawet żywych. Oprócz 
te.~o przypuszczamy, że łodzia 
nie nabędą kilkan;:i~cie tvsięcy 
zajęcy bez skór, które leżą już 
w chłodni. 
Pomyśleliśmy również 0 ka­

ouścle kiszonej i musztardzie 
w szklankach i . .luzem" Ogro 
1nicze Z~kłady Handlowe za-
0patrzą sklepy w kiszoną ka­
r)ustę w ilości o 50 proc. wię­
'{szej niż to było w listopadzie 
1Jie7.. roku. 

Ws:i::vstkie piekarnie łódzkie 
;większą w okresie przedświą­
tecznym wypiek pieczywa róż-

Państwowy Teatr żydowski 
w Łodzi wystawił dla uczcze­
nia 35· rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej ;eden z naj­
wnikl'wszych utworów drn­
m.aturgii radzieckiej, miano­
w,icie „Optymtstyczno, trage­
dię" Wsiewolorła Wiszniew­
skiego, autora granej równo· 
cześnie w Teatrze Nowym 
sztuki pt. „Niezapomniany 
rok 1919". 

„Optymistyczna tragedia" 
jest jak qdyby odbiciem oso­
bistych przeżyć Wiszniew­
skiego, który ·w slużbie wiel­
kiej idei Rewolucji brai ·•.­
dział w walkach czerwone3 
floty bałtyckiej, konnej armii 

----------------------------------------- Budiennego, brygady między. 
SOJUSZ (Nowe Złotno) narodowe; w Hiszpanii ł no 
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14 
GRUDZIEl'il 
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f,ucjl 
JUTRO 
C<>11ny 

WAZNE TELEFONY 

Pogot Ratunkowe 254..ofq 
Stra2 Pozam• 9 
Kom M1eJSk8 MO 253-łll 
MleJskl Ośr. tn1or. 159-1~ 

COf fldztef K.;EP*1 
~av 
~OWY 1Wlęckows1uego 151 
Występy Teatru Berliń­
skiego B. Brechta: g. 19 
,,Matka Courage". 

POWSZECHNY (Obr Sta 
llngradu) g 19 .,z lskr) 
rozgoneJe ptomle6" 
Ostatnle przed.st. 15.12 
nieczynny. 

tM. S'I:. JARACZA (Ja­
racza 27-29) g. IS „Re­
wizor""· g. 19 •• Dyrek 
tor"; 15.1%. g. 19. „Re· 
WtZ4>r4', 

na1mlodszych - „cza­
rodzteJ·ska torba". ,.Wio 
senna bajka", „żólty 
bocian" iiodz. 15. 16, 17 
por g. 11, 12, 13. 15.12 g. 
16. 1'7 

\U,ODA GWARDIA dla 
młod~leży - (Zielona 2) 
.,załoga", g 14. 16 18, 20 
dozw od lat 'I, por g 
10. 12: 15.12. g. 16, 18. 20 
~UZA (Pabianicka 173) 

„Dltta". dod „Młodz 
Inżynierowie", g . 18. 18. 
20, dozw od lat 18; 15.12 
g 18. 20 .• por g 11 ,,za 
klęta narzeczona". 

PIONIER (Franciszkań-

„MiJ.czenle .1est zlotem". polach wiekopomnej obrony 
g _ 15. 1'1. u. dozw. <><l Stal.ingradu. 
lat 14. POT. g. 11 „LI~ z boga.ctwa nagromadzonych 
tJhytrusek". 15.lZ. „o-
statni Mc>hlkanln". g. W ten sposób wrażeń wy.,.ósl 
18.30, dozw. od lat 14. bujny plon literackiej twór-

STVLOWY CKtllńsklego czo§ci nabrzmialy treściq bo· 
123l „Na manewra-ch". haterstwtl radzieckich ludzi 
dod. „Czy wlocie te... Spośród różnorodnych prac 
1-52" g. 15. 18. 20, dozw 
od lat 12. por. g. 11; pisarskich- Wiszniewskiego naj 
15.12 g 18. 20. wybitniejsze uznanie zdobyły 

;wJT CBałuck1 Rynek 1l sobie przede wszv!:tkim ;ego 
,.Na arenlf'" dod •• Zbl• utwory sceniczne jak: ,,Pierw­
ramy makulatur-:" -
,,Młodzi buduJa pnkól" sza konna" (1930), „Optymis· 
g 16 18. 20. dozw od tyczna tragedia" (1931), „V 
lat '7 por. g 11 .15 •• Le· wrót Leningradu" (1943-44) i 
J?ltvma„1a partvtna•„ 9 9" 
15.1Z „Murv Malapagl" ,.Niezapomniany rok. l 1 
g 16. 18, 20, dozw. od (19.50-51). , 
lat 14. Smierć, która w lutym 19!i7 

ny w okresie swego pobytu 
w r . 1940 w Bialymstoku. 

Obecna pierwsza w Polsce 
Ludowej lódzka inscenizacja 
„Optymistycznej tragedii" wy­
daje się być poważną atrakcją 
teatralną, zwłaszcza jeżeli 
wziąć pod uwagę świeżość i 
odrębn.ość widowiska niezct· 
leżnego od żadnych prawzo­
rów inscenizacyjnych. 

Sukcesem przedstawienia 
poszczycić się może insceniza­
tor i reżyser w jednej osobi.e 
- lda Kamińska. Widowisko 
przez nią opracowane da1e 
mocne, głębókie przeżycia i 
wrażenia. W każdej prawti> 
scenie widoczne jest ceiowe 
tempo montażu przy nieslv­
chanej czytelności kompo~ycji 
Jedynie tylko druga część ak· 
tu III, gdy grupa marynany 
wraz z komisarzem. zas1eoczo­
na przez Niemców dosta.?e się 
do niewoli, wydaje się być jak 
gdyby niedociągnięta w Ml.chu, 
jak gdyby zwolniona w ryt-
mie. 
Rolę komisarza wojskowego 

przyslanego pl"zez partię do 
oddzialów ftoty bałtyckiej gra 
reżyserka sztuki - lda Ka­
mińska, która czuwa1ąc "tad 
sprawnokiq ftmkcfonowania 
calego aparatu wielkiego wi J.o 
wtska nie przestała być wielką 
aktorkq. 

nych, w którym pod 0~11~ 
czym wpływem mądrego kom'" 
sarza dokonal się zw„ot ku 
władzy radzieckiej, gra zna.ko· 
micie Buzgan. Z prawdziwym 
zadnwoleniem obserwuje się • 
Buzgana harmonijne polącze­
nie intelektu z emnc.ionalnym, 
z mio,ższu życiowego wyrwa­
nym obra.zem po.~taci i tę 
„prawdę 11.amiętn.o.~ci", której 
od aktora wymac;a Wachtan 4 

gow. 
Bardzo interesujące postacie 

stworzyl.i nadto dyr. Melman 
jako prowodyr anarchistów, 
doskonale ucharakteryzowany, 
ponadto Meisler (Finlandczyk.­
komunista), Grynsztein (Dzio­
baty) i J. Widecki (Chrypa). 
Przekonywająco i logicznie 

wkom·panowane byly do wido­
wiska wystąpienia zapowiada­
czi1 <narratorów). 

Ewa Soboitowa, jako sceno• 
graf, kazala widowni zapom­
nieć o monotonnym „pudelku'' 
sceny i dala aktorom otocze­
nie dekoracyjne krańcowo 
b!i.qkie życiu realnemu. 
Dużą pomocą dla widzów 

polskich jest starannie opra­
cowany komentarz widowiska. 
w ;ęzyku polskim, obejmu1ą4 
cy nie tylko spis osób wedlug 
Jeolejności pojawiania się ich 
na scenie, ale dokładny t ki­
sly przebieg a.kcji w poszcze­
gólnych aktach. 

D~ZUD:V 
APTEK 

\łAt..Y (Traugutta nr 1· 
g 15.111 1 19,15 „Domell 
tnecb dziewcząt"; 15.12 
rueczy11ny. 

ska 31) „Pustelnia Par· 
meftska" l ser dod 
"Wilk I nJtd7wladki" 
g. a. 17. 19 dozw. od 
lat 18. por. g. 11; 15.12. 
g 1'1. 19. 

l'ATRY cstenltlewtcza 401 przecięla bezlitośnie pąsmo u- Mkh. 01'. 
„Mon> ~aJapagl" dod tr1Ldzon.ego życia tego wielkie - -----------------------------

Rolę Aleksieja, marynarza 
'> przekonan.indi anarchist'l)r-z-

u.12. (niedziela): 
Ap~ek!: nT 6 (PlotrkO"'' 

ska 165), nr 48 (Naruto­
wl<?za 61 nr Ul !Rzenwslt:• 
147) nr 'lO 1w10~1rnwgk1e­
l!!O 21) nr 31 tKarolPWl'k• 
48). nr 3 (PrzvbyS"Zew· 
sktego Ul. nr ł6 (Lima· 
nowskiego 80l. 

15.1%. (ponleddalt'kl: 
Ap•.ekt: nr 2 (Plotl"kOW· 

ska 95) nr 8 <Armil Cze· 
wone1 531. nr 28 cz111er 
ska 63) n.r 51 <Pl~e WO\· 
ności 2) nr ,, (Nowotk 
91), nr 32 1Rz11~·.-"'ka 51) 
DT s tGdańska 23). 

A s nr 41 rAl Ko' 
e1u5z~t 48l dyturuJe w 
dziennie. 

DV:7.l'1ł t>Ot.n:7.Ntr'ZO· 
GINEKOLOGICZNY 

MUZYCZNY CP1otrk4>w 
aka 2431 g. 15.15 1 19. Ir 
,.SłomkQwy kapelusz"· 
1s.12. nieczynny. 

"INOKJO rKooernlk• 16 
g 12 t 1' „Pleś6 Sar· 
miko" po raz o.stat.rlJ 
15.12. nieczynny. 

„ f(,INĄ • 
lłAt.TVK <Narutowicze 20 

„NI' ma pokoJu po!l 
oliwkami" 1J 16 l'I. 19 
Il. dm:w od lat 18 
por IJ n 13; 15.12. 1J 
u. J'I, 19. 21. • 

>DYNIA rPrze1azd nr ' 
„n?ol!'a do.~tudlum l>"" 
J?otows wttPl!'O" „7.l •I• 
'l'?.f' r Jęaml~nnl'j Do11· 
ny« •• za 1 I cz:vk" PK • 
50-52: 15 I' .. p~wn1b n· 
fTJł'l"f'". ..Pl'"'P.VV't~'V' bn 

Drf~ dvturo1e eala '1<'- tn~•~nt11„ ,,l<:i•'""W<" 
be szpital 1m dr H wo1· PKS" PKP' 51-52. 
- ul. t.!ipewn1rk1 !4 e 18 19 dcnw nrt '~' • 
15.12. szpital n? 2 - ul :.ska l'b" go1z ~ d(W•v 
Krzemieniecka 5. od_ lat __ 'f Program dla 

6 DZIENNIK ŁODZK!_nr_300 ~lGł 

?OLONIA IPIOtrkowska 
>"n „Parada natretów" 
dod „Kręcimy film w 
górach". g 14. 16. 18. 20 
dozw od lat 14. por Il 
!Il 12: 15 12 e 16. 18 w 

<>RZEDWTOSNTE <Zerom 
sktego '74) „Cvwll n~ 
stadlont<>" ii: 18 18 20 
dozw od lat '7: por g 
tt: 1s 12. g te. 18 ~o 
MAJA 1dawn Robot· 
mk Ktllttsk1eeo 1761 -
„Zakazanr nto11111P.nk1" e 
15, t'7 19 dozw Ml la• 
12 por. g 11: 15.12 g 
l'I. lD 

tF.KORD fRZl!!OWska ~\ 
,.MatOW!ii'Zł''" df\d •• Oz1r 
Io mistrza Stwn«i:a" e 
13, tł. 15 16. 17 18 1~ 
20 21. dozw od lat 1 
15 12 l!f l'I 18 19 211 ~· 
l)MA rflnww~ke nr 9• 
,.Nełl7.Dłrv" t ser e 
16. 18 20 d'11.W Od 1 •' 
14 onr g, 11; 15.12. li 
l8, 20. 

~Brudasek". g 16. 18 20 B d k 1 dozw od lat 14. por ~ QO patriOt'IJ rosyjskiego i źol· u own•1c· two' m•1esz a ne 
tt.30 ,.C6rka maryna· nierza, nie zamknęla 1ednal( 
rza": 1s.12. .,Pani o". $Cenicznego bvtu nfepospoLite - • • a 

W~=·~~~ l!rz:;a: ::Z:, QO„~~t~~S:'l/~;:amat~:~~~dia" na pierwszym m1e1scu 
„So\enlony nurt•• .dod dzielo wyrosle z pnia epo- ( • k 19J-J 
..Ziemia nasza planeta" lco1•Jej Rewolucji, znalazla wy- w p Cl n Ie n a ro 
g 16• 18 20 dO"Zw od bitne uznanie w sferach te11· b d ć ki J lat 1, pO<I' g. 12; 15.12 . ., .... ć . Co będziemy u owa w ':lzkoły przy ul. Wólczańs e • 
g 18 18. 20 t?a!nych. Dość powie<""'e • ze "Jierwszych miesiącach roku który o<ldanv zostanie do użyt 

WŁOKNlARZ rPróchn1k• Tairow, pierwszy zwróMl lt · ori.vszłego? NajpoważniejS7.Ym ku w I kwartale, żłobek i 0-

16) „D~ltna ~mieni", 2 wagę na niep.,.zeciętne wa.rto· ''1westorom iest Dvrekcja Bu- "rodek zdrowia na Osiedlu 
1 •;0 · 1J;:o 1 ~83~0 d203opo~ ~eł tego utworu wvrowo.dzaiar iowy Osiedli Robotniczych ~archlcw<:kiego, przedszkole 

" · · - - ozw qo w r 1932 na scene Teat.,.11 I lat 14: 15 12 .. g. ts.so Toteż 40 proc. wszv~tkich ro- „t'zv ul. Przybyszf'wsk ego. -
18 ao 20 30. Kameralnego w Moskwie l)ót Ziednoczenia Budownic- '<ontynuowane będą również 

WOLNOS(' 'Naplórkow ')11.kces moskiewskiego Przed •wa Miejskiego stanowić bę- '1race przy wznoszeniu gma-
skiel!!o Ili! „NI<> ma po- •tawi·en'a uto•owal t1?mu „~. -„. i l\I _, koJu ood oltwkam1" e ' • • „ ~?ie buc!'lwnictw„ mleszkan o chu AkadP.mil · e"vcznej przy 
14. 16. 16 in do1•v nA 11; Wiszntewsldego drogę de we. w pierwgzym rzedzie na 11. Żeligowskiego. pawilon 
tat 18 POr li! 10. 12 •1'i.E'!U teatrń'w 2'aaranic~nur-" '°'l"'11tar.h I Starym Mieście. 'ZOihla przy ul. Przędzalnia• 
15 12 Il 18 18 20 'A"HF.TA <Z!!lersk• 26 Paryż. P.,.aga, Be„!inl Z poi Jednocześnie prowadzona be ·1ej 75 I szpitala na Radogosz-
„Maly partvunt" do<! :kir-h reżyserów 1ed11nie nii>i"u · hie takie budowa wielu gma- ~zu. Ruszy także pełną parą 
.• lgrz:vsl<a barPer<k1„„ 1acy już Aleksander Wegie-rk• -~0w u7.vte<:>zno~r:i publicznej r0boh nrzy biurowcu Centrali 
fat \6 ;~r. 2: 1~?:i:w15 ~~ 1 ood?ął się reali.?.ac1ł te1 sztulri rut1-1i trzeba byłobv przed<> Tekstvlnej. 

1 . 18, 20. · ' · .toviero w czasie minłone; woj wszystkim wymienić budynek 



w brzezińskim powie~ie ..• 

Opieszałość- kulq u nogi w marszu naprzód 
Od 'I~ • 22 qr1-g~lłlnia 

Tydzień Posi«H>Owej 
KuHury Niem]eckiej v1 Polsce 

Ci·~ nais wszys~kk~, g~yJni·e odstawiło n.a punkty sku-igm.iny i akcjami państwowy-i Gmina Długie i kilka jej 
o:xi Jak z ro.gu (}bfitosci sypią pu ani kilograma zboża. Fo- mi. podobnych gmin soowodowa- W dniach od 15 - 22 bm. wa z Niemieckiej Republiki 
się meldunki;, dur_n.ne l rados- nieważ j€5: jeszcze spora ilość , . . . . k ły więc m. in., że Pow· brze- Komitet Współpracy Kultu- D l t · l 'lk nasto 
ne, meldunki za1og z przodu- takich, ktorzy mają poważne Amo1cyJki, . tarcia, br.a Z'iński w skupie zborż:a osiąg- emoua yczneJ n u, 
jących Labry~, kopalń i hut. zaległości. Ponieważ aktywi- skoordyno:waneJ p~acY.. . . nął dotąd niewiele ponad 90 wral·nk,"r„ja J.Uz Z,,Tagyrdazn1·ei~ną Poorsgtaęnpoi~~ejeJ. osobowa delegacja dz.iała'!Zy 
O wykonaruu rocznych pla ~ci niektórych grom nie po PrzcduJe Jedynie gr. Kaz1m1-e- ,__ A ~ polity=ych, sp0łecznych i 

6 
_ _,_ ld · . - " · - rzów (91 11roc planu) Ale to proc. P·1••uU rocznego. prze- Kultury Niemieckiej", kulturialnych z re'.~tcTem Aka-

n w vu0taw me UJą rownież trafili zmobilizować wloką- . - • · · . cież urodzaj zbóż w tym po- demii Nauk Rolniczych w 
członkowie spółdzielni pro- cych się w tyle gromad. Po- me ~.sługa a'~tywu gmmne- wi€<'ie nie b ł gorszy niż w W oluesie „Tygodnia" od-
dukcyj~y~h'. ffii:eszka11cy gro- nieważ niektóre Prezydia g.o, ~ako całości, lee~ soltys~ ru·.rn ub. Y będzie się w kraju szerE>g Berlinie prof. dr Flachy na 
mad wieJskich 1 całych gmin. GRN nie rozpatrywały od- Ma~1ana Nowakows~ego, kto imprez kulturalnych oraz od- czele. W skład delegacji wcho-

Zajrzyjmy do pow. brzeziń- ręcz.nie napływających podań ry Je~nocześme pełni w GR~ Brakow~ło. jedy;ii~ s?lidnej czytów, przedstawiających o- dzą pisarze, kompozytorzy, 
skiego, do powi.aitu, który w 

0 
ulgi. Ponieważ Powiiatowe funkcJę za.st~i;x:y przewodm- pracy us,w:1adam1aJąceJ oraz siągnięciia gospodarcze społe- plastycy, dzlennikarze, wybit­

roku ub. jako pierwszy w Kolegium Orzeka. jące zbyt po- czące~o.. kto;ry umie przeko-

1

stanowczosci w pootępowaniu czne i kulturalne Ni·~eckiej ni przodownicy pracy oraz 
woj. łódzkim został zwolniony wściągliwie stosowało sank . nywac 1 dbac po gospodarsku z opornymi kułakami i ich/ Republikd Demokratycznej, pr~e~~a.wiciele młodZ<leży nie-
od miarek i odsypów. !karne. CJe o interesy państwowe. kun:otrami. C. 1\11. 15 bm. do Warszawy przyby-/ ffilecKJ.eJ. 

Chłopi z gromad Szczecin, I 
Osiny, Dmosin I i Dm-051Il II, rnne nrzu.r-"lryn 
chłopi z Niewiadowa, Buko:n- r li~&. n V 
ca, Rokicin, Kiełbasy, Mana- Są takie i inne przyczyny. 
no~a, Węgi~ A i. Jasienina Dla przykładu zapuśćmy 

Imperialistyczny straszak głodu 
Duzego - JX.>wiadaJą: . sondę do gm. Długie, sąsiadu-
-. Jak to się dz1e1e, ze .i:a.sz jące.i z Koluszkami. Ojstawę 

powiat dał się wYPrzedzic _w zboża wykonano tam do 25 
tym roku .po~. ~adomszcz:a,n- li10topada tylko w 77,4 proc., 
sklemu, w1elunsk1emu, skier- zięmnia.ków w około 62 proc 
niewickiemu, . piotrkowskiemu Zaległo-ki w żywcu wynoszii 
i łaskiemu podczas gdy w ro- około 19 ton z bo · :k 
ku ub. my plerwsi już w dniu mi odsta,„am· . mloekw

1'.'l:„„ o~y-
. t da . l' ś d ·v· l a Je"'• Jesz 

24 llil opa m1e 1 my pona cze gorzej. 
90 proc. planu. rocznego.. Przewodniczący GRN Sta-

- zastanawia nas to ze na- nisław D k dł · „ 
d mogły dawno u - we ug opmu 

(DOlkończe'l'llie ze str. 3) 

będzie można podnieść plony z hekta­
ra d::iesięć, sto czy dwieście razy. Już 
dzisiejsze osiągnięcia hodowc:ów ra­
dzieckich, które są przecież dopiero 
początkiem tej drogi, stanowią tego za­
powiedź. 

Ale na tym nie kończą się nasze per­
&pektywy. Pozostaje jeszcze bowiem 
do rozwiązania -

sz.e groma '.(, . chłopów - kieruje sprawami 
JUZ odstawi~ ~boze w lOO gminy wyłącznie spoza biur- TAJEMJ:IHCA FOTOSYNTEZY 
proc., a powiat. Jak stanął n.a ka. Etat sekretarza od dłuż- . 
90. proc. tak ciągle drepce w szego czasu nie jest ob.sadzo- .Mianem fotosyntezy określa się pe-
mieJscU. . ny - tę ważną funkcję pełni w:en niezwykle zawiły proces (.he-

- Nie honor stoczyć _się. ~ „tymczasowo" Euge'liusz Ko-I m1.czny,. przebiegający w komórkach 
pierwszego miejsca na _Jakies !.asa. Delegat gminny cus roslm zielonych (rośliny niezielone -
tam siódme czy ósme. N1_e ho- Roman Swi.noga od 2 tygodni np. grzyby - nie „znają" fotosyntezy), 
nor i strata. Gdzie wma't ... 'o.awi n.a urlopie, zastępuje go za ?omocą którego rośliny te, zuiytko­
Kto „zawalił" plan?... Stefan Szymczeweki, przenie- wuJą~ energię promieni słonecznych, 

Lecz nie tylko w wyżej siony z gm. Gałkówek i jesz- buduJą z niewielu prostych substancji, 
wym. gromadach słyszy się cze nie zorientowany dokład- takich jak węgiel, woda, azot 
takie przykre pogwarki. W nie w rzeczywistym stanie wszystkie te właśnie wielce skompliko­
wielu dzies·iątkach innych gro zaległości. PreZ€15 gminnego wane związki organiczne (białka, tłusz­
mad ponad 11.000 chłopów, zarządu ZSCh, StaniiSław Pa- cze i cukry), które st<:nowią nasze po­
mało i średniorolnych, chło- wlicki, rad by jak najprędzej żywienie. Dokładnych równań opisują­
pów, którzy w 100 proc. wy- zrzec się swej funkcji - koła cych przebieg fotosyntezy dotychczas 
wiązali się z obowiąilkowych gromadzkie poszły W rozsyp- nie znamy. Trzeba dopiero tę tajemnic~ 
odstaw zboża, co.raz. częściej kę. Ten sam los spotkał Koła wydrzeć roślinom. Głowią się nad tym 
zapytuje: Goopodyń Wiejskich. Przesta- od szeregu lat najtęższe mózgi. Gdy 

_ Czemut. to opóź.nienie? ło również istnieć ZMP. Nie jednak zagadka zostanie wreszcie roz-
Czemu? ..• Ponieważ do 25 w·szyscy . czl~nko~ie PZPR ~ wikła.na - możliwe się &tanie sztuczne 

listopada t.179 opi·eszalców ZSL przeJmUJą e1ę sprawami syntetyzowanie szeregu ważnych związ 

ków organicznych; w efekcie można 
będzie rozpocząć masową produkcję 
„syntetycznej żywności" środkami wy­
łącznie chemicznymi, nie uciekając się 
w og&le do uprawy roślin! Siły produk­
cyjnej takiego przyszłego społeczeń­
stwa, które te umiejętn-0ści pos1iądzie, 
nie da się nawet w tej chwili ooonić. 

SPOŁECZNY SENS 
„TEORII PRZELUDNIENIA" 

Przytoczone wyżej, w wielkim zresz­
tą skrócie, fakty, zadają śmiertelny 
cios teorii lVIaithusa o mającym nastą­
p1c przeludnieniu ziemi i powszech­
nym głodzie. Jest to teoria, która ma 
zresztą łatwy do rozszyfrowania sens 
kbsowy: została ona stworzona na uży­
tek burżuazji i tym się właśnie tłuma­
czy, że przetrwała do dziś i w krajach 
kapitalistycznych jest nadal modna 
(pod różnymi zresztą nazwami: neo­
maltuzjanizmu, regulacjoni.zmu - itp.). 
Na czym polega wsteczny charakter tej 
teorii - nie trudno się domyślić. Ro­
zumuje się tak: skoro wzrost zaludnie­
nia nieuchronnie prowadzić musi do 
nędzy, to już istniejąca nędza jest re­
zultatem już istniejącego części.owo 
przeludnienia. A wszak to właiŚnie ro­
dziny robotnicze i chłopskie mają naj­
więcej potomstwa i one to „robią" ten 
wysoki przyrost naturalny, kt6ry jest 

przyczyną wszelkiego zła. Więc nie ma 
co zwalać winy na ustrój, robotnicy :są 
winni sami sobie; „niech nie mnożą 
się jak króliki"„. Za pomocą takiego oto 
„subtelnego" rozumowania „odwraea 
się kota ogonem"; próbuje się zaciem­
nić i ukryć fakt, że zło tkwi w ustroju 
społecznym, i w tym celu \V'Jmyśla się 
urojone tego zła przyczyny. I jako wyj­
ście z sytuacji podaje się, wobec tego, 
nie przebudowę stosunków społecz­
nych, lecz regulację urodzin za pomocą 
różnego rodzaju potwornych śro~~ków, 
j'1k np. przymusowe kastracje ; . ~ery­
lizacje, masowe przerywanie ciąży itd. 

„Teorie przeludnienia" mają jeszcze 
jede'Il aspekt, który równie jasno uwi­
daeznia ich niedwuznaczne, klas-0we 
oblicze: stanowią one mianowicie mniej 
lub wi~cej zamaskowaną gloryfikację 
wojen. Bo skoro przyczyną wszelkiego 
zła jest przeludnienie - to wojny są 
„dobrodziejstwem"; one tylko są w sta­
nie od czasu do czasu „przerzedzić" 
1udz.kość; wojny stanbwią jakby „kla­
pe bezpieczeństwa", są wyrazem in­
stynktownego „zdrowego odruchu sa­
moobrony ludzkości prrz.e<l groźbą 
śmierci głodowej" ... 

Te ludożercze teorie 111.ie wymaga'ą 
właściwie komentarza; ich niesłychany 
cynizm mówi sam za siebie. 

K. 

Pracow rii~y poszukiwani 
------------------------------··(SPRZEDAM radio. Kosy­

nierów Gdyńskich 7, 
Chojny przy kościele Sw. 
Wojciecha. (1849<1-G) 

Prządki, obciągaczkł, czyściarki, robotnice na 
przędzalnię, pomoc farbiarzy, robotnłk6w po­
dwórzowych, kobiety do straży przemysłowej, 
mężczyzn do straży p-p«>żarowcj zatrudnią 
Zakłady Przemysłu Bawełnianego Im. U. Sa­
wickiej Łódź, ul Niciarniana 2-6. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Personalny. 3277-K 

SPRZEDAMY tokarnie 
dużą !!'la chocl."L!e, Vl'YOOka 
od lO<ta do kła 38il mm. 
~nderewskiego l. 

MOTOCYKL DKW · „Sa­
hara" 360 cm po remoncie 
sp~m. Sza.ra 3-8 
(Chojny). (10ł87-G) 

SPOŁDZIELNIA PRACY 

"PRZYSZLOSC ROBOTNICZA• 
uL Piotrkowska 1()5, teL 116-01 

podaje do wla.domoilcł, :ie prowadzi 
30 punktów usługowYch 

t • .Jan.eza 12 16. Kll!d.skle,go % 

z. NowomleJ•ska 9 17. Pablan!-cka 2DG 

3. częsitochcwiska 9 18. Piotrkowis.ka 282 

I· 
li 

Sprzątaczki gońca zatrudni natychmiast 
R. S. W. „Prasa", Piotl'kowska 96. Zgłoszenia 
do Działu Kadr. 3249-K 

SPRZEDAM radioodb!w­
n!k okazyjnie. Sporna 25 
m. 2. (ib'S10-G) 
PEKINCZYKI szczenięta 
c:zystej ra.:;y sprzedam, 
Piotrkowslta 67-7, lewa 

4. Pollt<dmlawa lS 19. ZbMze 13 
5. Plotrkows>ka 115 
6. Al. Kościuszki 31 
7. Poh!dmiowa 1 

~o. Zielona 51 
21. Nowomlej.ska ł 

22. Liman.owskiego S 

Z3. Gda(I:$ka 17 PracoV1'11ików handlowych o wysokich kwali­
fllta.cja.ch poszukuje Biurn Obrotu Przyrząda­
mi (w organizacji). Pożądana zn;!,jomośó bran­
iy aparatów naukowych i lab-Oratoryjnych dla 
celów badawczych I przemysłowych, Podanie 
wraz z życiorysem składać osobiście w Dziale 
Kadr - Biuro Sprzedaży Przemysłu Precy­
zyjneg.., ł Optycznego w Łodzi przy ul. Wigu­
ry nr 21, 3210-K 

oflcyna . II p"-'ię..:.tro::..:..:. __ _ 
KUCHNIĘ gazową z pie­
karnik.iem orarz: wannę 
kąpielową sprzedam. -
Piotrkowska 292, m. 4. 

MAGDYNO, Milllera, Bo­
. scha ora;r; różne części 

motocyklowe oo „SW<oła 
600 cm" kupię. Pi-O>brkow­
&ka Z92, m. 4 

a. Koopernlka 28 

9. Ltmanow~klego 146 24. Piotrko w.ska 73 
10. Zamenhofa 4 25. Wólozafa1ka 219 
11. Plotrkowisk1 69 27. A. Cze.rwoneJ 131 
12. Ogrodowa 26 28. Lipowa Sł 

13. Gdańslka S 29. Rz;gO<Wska 139 

u. Wapie<n.na 35 30. Pl. Reymonta 1. 
15. Stary Ryneik la ·u. Killńsik:ego 219a 

Wyżej wymienic>ne punkty wykonują repe­
racje w ciągu tygodnia, a obstalunki w 
ciągu trzech tygodni. 3288-K 

Kierowników technicznych młynów, technł ~ 
ków młynarsklch, nadmłynarzy i młynar:r.y 
poszukują na teren województwa łódzkiego 
l:A)dzkil' Okręgowe Zakłady Młyna.rskie Zgło­
szeni a przyjmuje Sekcja Kadr, Lódź, Naruto­
wicza 1. 

MOTOCYKL - „Jawa" 
BMW a'.>an :Idealny ku­
pię natychmiast. Próch-
~~__.-6~~1.:_!!_a; ____ ---------- ZAMIENlĘ pokó~ a: kuch 
SPRZEDAM saneczk-O'Wą LAOf'lĄltOW. PltACY nią (parter) Jarac.za przy 
maszynę d.zlew-larSiką ru W.;ichodnlej - na takie 

LEKĄH7.lł 

ID• l:AURMA1' sµet•JallSI& 
6kOrne weneryczne 8-9 3• 
~ Nq 0-,1rnw1e'Z2 2 

Dr LASZEWSKJ cnoroby 
skórne, weneryczne 1.30 
-3.30, 17-19.30, WięcitOW 

skiego 28 
[lr-;i&d-W-:-1-ga--A-N_F_O_R_O_: 
WJCZ skOme. wenerycz· 
ne. kobiece 1.!t-19. Próch­
nika 8. (16235-G) 
llr KKJClłER spec1anst• 
weneryczne. skórne. płci<' 
we !zabu.-zen1al Ptotrlt:<>"-
11:trn 14 nwArtA ·- c:1ń4'1m 6 

Dr IUJUłU•;WICZ wecJa 
lista weneryczne, skńrnf 
8-9 30. 4-5 Plotrkowsk• 
n• 106 

Gl\HINt:1 DENTV~1 

GABINET dentystyc-zt1y 
specjalność: zęby I koro­
ny stylonowe PawlikO<W­
ski, Sienkiewicza 27, tel. 
108-23. (15373 g) 

WIECZNE PlORA - ol<a 
r;Je - wartościowe poda 
runkl - naprawa - kup 
no Obr. Stalingradu 20 
(11 Li~tooadal 

SREBRO - uom , mone· 
ł). sku pule sklep CPLI„ 
Łódt Pio Lrkowllk s !Hl te 
139-łł., ~ (2727-K) 

drobne 
SPRZEDAM wannę ką- SPRZEDAM pierzynę no- MASZYNĘ „Singer" dJam 
piel-0wą emaliowa111ą prze wą ul. Nowotki 102, Ja- ską sprzedam. Nowotki 6, 
nośną. Tel. l82-67. recki. (16492-G) m. 3:2, Mamos. 

~. Ka:p~_38,_1.!:•_ ł.___ . same lub większe na 1 
SPRZEDAM koł.nierz z li POTRZEBNA pomoc do- pię.rze w tej samej dziel 

mowa. Wlęck()wski_:go OO nicy, Wiadomość w kio-
sa srebrnego nowy, Al. Kula. (1„48~-G} s!rn Jaracza i6. 

WAGI! wypożycz.anie nie SAMOCHÓD Olimpia do ;;;pr.ZEDAM damskie fu- KUPIĘ samochód marki KoścLus:z.lci 212-62. PGITRZEBNA pomoc do-
mow1ęcycn. naprawa - sprzedania. Targowa 47, tro z kretów, nowe mod KDF. Dzwonić 127-45 wie ·--- --- --- ó h !ZAMIENIĘ n.~kój z ku h 

l k p (16498-G) ne. Gdań!>ka 22_ 2. ' ~·~rem. (16488_G} RADIO nowe ĄEG sprze- mowa. Pr c Lllika 25, . .-- · c 
stemp owanie, upn<> o m. 57. ~, dam P j d 6 5 m. 6. (18527_G) nią n.a dwa P<>koie z tamanvch Plotrkowsl<e 9 ____________________________ ....,___ • rze a.z • m. • ------------· ku:!'hruą. Oferty s.'<ladać 

SPRZEDAM maszynę bę- ł ll:::_od_z.;.;_'_;:;180---_:2-0:::..· _____ POTRZEBNA pomoc do- Biuro Oglosze'ń, P!01tr-
benk<YNll damską. PKWN p o D A R K I rw".A.SZYNĘ „S!nge.ra" ga- mowa przy małym goo.pc kowska 96 „Łódź". 

28 u · binetową sprzedam. Mu- darstwie rolnym. Wa- rr. 
nr • m. · rarska 1.~ przy Zgier- runki dobre. Wiadomość, ,,Al\<IIE'.'<IĘ trzy pokoje z 
SAMOCHOD marki Mer- s.kJej. (16472-G) KIJ!ińSik!ego 44, m. io w kuchmą z wygodami na 
cedes typ F. 170 2-drzw!o „ go&L, 13-17. dwa z kuchnią z wygo<la-
wy, stan dobry do sprze PIĘKNE WARTQS[!!QWE • N'E"ROG'E ORYQIINALNA szwedzka ______ ml. Oferty składać Biuro 
~~n1~1e~~w;~~a~. G~-:~~ , I I ii U J z~e~k:o30:p~eii~~~r~i a.o uu ~;~

0

~~~~~.X~~\~~~_;_zs.k_a_9_6 
sław Gabrysiak. Oglądać • ZID Z LOTA •o (oglądać niedziela). ZAMIENIĘ 3 pokoje, ku- ZAMIENIĘ pokój du±y, 
prócz poniedziałku. ~ SPRZEDAM łap.ki kara- :hnia, wygody Wrodaw samodzielny Pabioanlce, 
SPRZEDAMsan1ociiMO- kulowe (3/4) stan bal'd.zo na podobne Lódź. Wiado c~n.trnm na pokój pod~b 
sobowy ma.rkl „wande- SYGNETY MĘSKIE, BRANSOLETKI, PIERSCIONKI dobry, na o.sobą średnle- mość, zgierska 209-3. l'y lub sublokato:-sk! w 
rer" po kapitalnym re- z KAMIENIAMI OD ZŁ. 700.- go wzrostu. Dzwonić - Łodz.i . Telefon 26'l-Gl. 
monele. Wiadom-0ść Łódź 1ł7-76 od 8 do 13. ZAMIENIĘ 1 pokój na 2 

ul. Wys0tka 26-10. ZE SREBRA: SPRZEDAM lub wydzier poJcoje, ewent .. 1 pokój .z, '1Al1KA 1 WYCHO\V. 

PIAN 
d b j . . kuchnią, śródun1eśc1e. WJs. .-~c:irr~ 

INO, stan dobrv żawfę 47 ha . <> re .ztemi domość Nowomlej<:ka 11 LACINV uczy rutynowa-
sprzedam tanio, byle za- P I OśNICE PUDERNICZKI OD ZŁ 142 z budynkami oraz mwen 5 dJz · d ' ed 1 u· . .,,~,,; 
raz. Wiadomość p;otr- AP ER ' • ~ · · .- tarzem blislrn Lodzi od m. w go · mi~· zy lny P ago~. u · K 

1
"·"""e 

!<owska as-3 n
6

55<l g> BRANSOLETKI, PIERŚCIONKI, KOLCZYKI, SYGNETY, tramw~iu 20 minut 'pie-
12-rn. (16526-G) go 47, m. 11. 

KUPIĘ domek jednoro-. BROSZKI I INNE WYROBY szo. Wiadomość tel. 1\)4-33 .!1111111111111111111111111111111111111111111111111m11111111111111111111111111111111111ft 

dzinny rnożllw!e z wtęk- NAKRYCIA STOŁOWE: ŁYŻKI, NOŻE I WIDELCE DO sprzedania kredens:: WYDAJE IN"TYrUT PKASY CZYTELNIK 
szym ogródkiem w Ło- w komµletach ł na sztuki ste>lowy, lodówka pe>kojo ;§Reda1<cJą ,. Adm1n1strac1a ŁC)d? ul P1„tr1<ows1<a 98. 

dzi lub okolicy w pobliżu Komplety i-osobowe od zł. 229.- wa i maszyna do s.zyda :1e1 Centrala 28S-OO Red nacz 1~5-64 g".ldz przyj . 
przystanku tramwaj.owego poleca „Singera" -:- czóte.nkowa. ;12-13 ~ekreta 17 odpnw 204-~S ~odz D"Z~'l 10-12, 
iub kolejowego. Oferty Piotrkows.l!:a 92. Stolarnia. : dzlal gospoduczy 228-32, dzrnł <P"rl"'~ !0$-93, 

'derować Biuro Ogło.s'Leń c E N T R A L A J u B I L E R s KA . SPRZEDAM radio z adap :S dział kult. l~l-10, dział mlejs.kl 114 -32 dział listów 
Piot.rko~k& 96 •• Zakret". terem i okiem magi cz- ;: 143-80 nym uI. suwalska l. gRedakcJa rękoplsńw OlP •w1 aca za tre~<' 1 terminy 
3PRZEPAM maszynę ga- rn. 52. (i6356-G) ; ogtoszel'l ntP 01er-ze odpow1edz1a.nnśc1. 
binetową „Singer" stan Przedsiębiorstwo Państwowe GROTNIKI _ ptękną par :D:ttaJ ogłoszeń P101r1<ows1<a ~6 tel 111-50 1 llł-71 
dobry. Dolna 15· m 9 Do nabyci.a w następujących sklepach: celę sprzedam. Oferty a czynnv fi.- le w sohotv 5

-
14 

;irzy Zgierskiej Antczak. składać Blur-0 Ogło~zeń, :iPrenumerate m1es1eczna z< 4 05 1<wartalna zł 12.15. 
ŁóDZ - PIOTRKOWSKA 95 Piotrkows'<a 96 •• 163611". :~ótroczn1e zł 24 ~o Pn:v1mu1a wszvstl<!e Urzed'· 

199 ARDIE silnik Jul:) ca- PIOTRKO !VSK ::..:c::..:.:.:=.:.:...::..=_:.;:__.:::;c:=::_:_ : Agencie Poc-ttowe <)raz listonosze m1e•scv I wtel-
ty motocykl (stan oboje: " - '\ A 47 SPRZEDAM radio z o- Ehcy na terenie ~are1 Pniski "" U>•!IJinle do t.s 1<.aZ• 
ny) kuplę. Ws-chodnia 49 „ - PIOTRKOWSKA 128 ~iem ma.gicznym. Nawro<t ;: Oe~o m-ca na ot<res nastepn:v 
m. 1'3, wlecz,orręm. łl, m. 4. 418520-G) :I .tU:nAn'"F KOT ir,nflll\11 RP:DAKCYJN1" 
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Praga-Łódź 
Od kilku dni bawią w Pol­

sce najlepsi ping-pongiści Cze 
chosłowacji. Tenisiści CSR za­
chwYcili swą grą publiczność, 
~gromadzoną na pierwszym me 
czu w Chorzowie. Teraz przy­
szła kolej na Łódź. Me«:z dzi­
siejszy Praga - Łódź budzi 
duże zainteresowanie. 

w sali MDK o godz. 17 ZO· 

• 
I 

73 sędziów bokserskich· 
niewiele więcej pięściarzy 

Zimowa rew~ a sportowa 

2 godziny tańca 
na lodzie 

Kiedy 2 lata temu najlepsi łvż-\ ka nie zawiodtla. Ale nie zaehwy­
wiarze Polski wysunęli projekt cila. Obok paru dobrych nwme­
zorganizowania rewii na lodzie, rów, większość pozbawiona była 
większość niezwykle sceptyc~nie pomy91owych koncepcji. Nawe't 
o(]·niosla się do in!cjatywy zapa- stroje wskazywały na to, że ca•lo­
leń-ców i tylko garstka osób przy. ści pro!l'ramu nie za.plębO na ostalt 

baczymy przy stołach ping-pon o · kry · b k k ·' st powaznym zySie o su I onsei,wencji na ąpiła likwi- istniały w Łodzi dobrze zor-
gowych wirtuozów celuloido- łódzikiego mówił na naradzie dae:ja 4 kół. g~•.nizowane zespoły szkolne. 

była na premierę. ni guzik. 
Istotnie, ta.k w tańcach, jak rów Jak pr0<gram tel samej rewii 

n;eż i w humoreskach wyczuwało zmien!ł l>ię w roku biezacym. 
się. ze „aktorzy" stawiają oie."W mieliśmy możność przekonać się 
sze „kroki na Jodzie" Nawet ml- na wczorajszym jej występie. No 
strzowie Polski w jeździe figuro- we. efektowne, grające kolorami 
wej niepewnie czuli sie na łyż- przy świetle reflektorów stroje, 
wach w strojaeh rewiowych. pomysłowe tańce. a ponadto pro­

wej piłeczki. Skład Pragi jeąt aktywu sportowego przewodni - Posiadając ciągnął Obecnie boks w szkołach za-
dobrze znany. Znajdują się w czący sekcji bokserskiej ŁKKF mówca - fikcyjne rezerwy, marł calkowic'.e, a przecież 
nim mistrzowie świata. Nato- - Ekiert. Włókniarz dostał się do II Li· wśród 60 tysięcy młodzieży 
miast w drnżynie Łodzi zoba- Temat jest rz~czywiście bar gi. Zresztą nie chOdzi tutaj tył· szko1nej w Łodzi kryje się nie 
czymy czołowych ping-pongi- dZo. aktua~ny i c1e~awy. Posłu 'ko o Włókniarza; Budowlani wątpliwie nie jeden talent ho-
stów Polski z Heindrichówną, chaJmy więc co mowi o upad- nie mają gdzie trenować, Stal kserski. (n) 

W roku ubiegłym naeta.oila wy- grem„. Różnorodny i przez to 
·raźna poprawa. Pcdcza-s swego ciekawy. 
występu w Lod;<! rewia katowic- Za.chwycił widownię tanlee gó-Guzikówną i Krygierem na ku boksu łódzkiego przewodni miała 40 pięściarzy dziś tyrh 

czele. czący Ekiel'.t. zawOdników nie n;;a, Ogniwo ----------------- ralski z ciupagami. „Iskry" sy­

Krygier i Heindrichówna w W sezonie 1946 _ 1947 boks zlikwidowało !.woją sekcję bo 
meczu w Chorzowie grali w łódzki przodował w całej Pol- rserską w Lodzi. 
dt·użynłe reprezentacy,inej Ka- sce. W latach następ;,ych roz- Pochwała należy się GWKS 
towic, a więc tym samym mie- począł się upadr>k boksu łóio;· i Gwardii. Dzięki pracy t.vch 
li możność poznania swoich kiego. Włókniarz miał 6 kół właśnie klubów zaczęto s7.kolić 
dzisiejszych przeciwników. propagujących boks, obecnie młodych pięściarzy. Praca ta 

l{olarze szyliują rollii 
pały się z lodu, gdy góra.Je w-;,:­
wij all zbójnickiego, 
Słowa uznania należą sę pro­

jektodawey za „wal•kę ze smo­
kiem". Zresztą 7.f>yt wiele było 
dobrych, zaslugujacych na \vyróż 
n'.enie numerów, aby pojedynczo 
je omawiać. Bo WY'Padałoby rów­
nież wsipcmn!eć o wyścigu konia 
za łyżwiarzem o wa,lce toreado­
ra z bykiem i o tańcach hiszpań­
ski·m lub gruzińskim, w których 
b'erze udział n!emaJ cały zespól 
lic?.ący 40 osób. 

Niestety w sali MDK ze posiada tylk-0 2. Włókniarz nie wydała już dobre rezultaty. Na 
względu na jej małe rozmiary poszedł r,.o !bil umasowienia podkreślenie zasługuje praca 
zebrać się będzie mogła nieU- sportu a zaczął ściągać do Jerzego Olejnika i jako tr~ne­
czna garstka widzów. Ci je- swojej drużyny reprezentacyj- ra i jako zawodnika GW;';:-;, 
dnak, którzy przyjdą, będą nej zawodników z kół. RzE>cz Łódź posiada 73 zarejestro­
świadkami gry stojącej na naJ oczywista, że odbiło się to uJe- wanych sędziów bokserskich 
wyższym poziomie. (n) mnie na pracy tych kół i w i niewlele więcej zawodni-

----------------- ków. Stan ten powinien bez­

Mecze z CWKS 
wzbogaciły doświadczenia , 

hokeistów łódzkich 
Jak wielką rolę odgrywa tre I wsze mecze rozegrano z tak 

ni1.1g, przeko~aliśmy się osta- silnym przeclwni:kiem. Jeste­
tn!o, w czasie pobytu hokei· śmy zdania, że lepiej przegrać 
stow CWKS w Ł<>9zi. Wojsko- z silniejszym partnerem. niż 
wi, którzy mieli możność tre- wygrać ze słabszym. Mecze 
nowania w Katowicach na sztu CWKS, choć przegrane, wzbo· 
cznym lodowisku, są już na gaciły doświadczenia naszych 

względnie ulec zasadniczej 
zmianie. Stanie się to tylko 
wówczas. gdy praca kół stanie 
r1a wyższym poziomie. 

Sportem bokserskim należy 
zainteresować młodzież szkol­
ną. Przecież przed kilku laty 

Narciarze Unii 
przygotowują się 
do sezonu 

Szczególnie mtodzieżv warto po 
lecić to widowisko Dziś nas.tanl 
powtórzenie rewii. W Zgierzu roz 
ooczn'e sie ona o god.z. 11, w Lo 
dzł na stadio·nle przy Al. Unii 
(obok dworca Ka.llskiego) o go­
dzinie 18. 

Wł. La<:h. 

Noworoczne cho~nki 
n stawione będą 

grudnia br. 31 
w 6 punktach 
miasta 

początku sezonu w dobrej hokeistów. 
fori;nie: Natomiast hokeiści Hokej w ŁodZi ma sporo 
Wł~~n:arza. V:Ykazal.i brak kon zwolenników. Mecze z CWKS 
d~c]l 1 ul'1?1eJętn<;>śc1 dobrego oglądały tłumy łodzian, co 
P owadzema krązka. wskazuje, że mecze hokejowe 

Sekcja narcia.rska ZS Unia w 
Lodzi organizuje w poniedziałek, 
dn. 15 grudnia o godz. 18 w sali 
LKKF, Plac KO'llluny ParyskleJ 5, 
zebranie, na którym omawiany 

Jta.plaik, Sl<>mlilski 1 Wójcłk wno~.zą 
w Warszawie. 

rolki do sali CWKS 

W sześciu punktach ł,odzi U· • 
stawione zostaną w dniu 31 
grudnia br„ choinki noworo­
cme, Choinki staną na Placu 
Bah1ckim, Wolności, Barlic­
kiego, Pl. Zwycięstwa, Placu 
Niepodległości i Czerwonym 
Rynku. Drzewka noworoczne 
ozdobione będą kolorowymi 
lamp.kami, oraz gołębian;ll po­
koju. (k) 

Nie należy jednak pesymi- "!: dobrymi zesPołami mają w 
mycznie patrzeć na zespół ho- Łodzi zapewnione powodze­

będzie plan pracy sekcji oraz znamy dobńe nas••uch czo-
sprawa eliminaejl zawodników w _„ 
sezonie bieżącym. lowych kolarzy, którzy nie 

Na powyższe zebranie Unia za- jeden raz reprezentowali bar­
prasza wszyst.klch swych człon- wy Polski w wyścigach mię-kejowy Włókniarza po tych nie. (n) 

pierwszych niepowadzeniach. 
Druż:vna Włókniarza składają-

ków 1 sympatyków. . dzynarodowych. Spotykamy 
-------------- Wójcika, Kapiaka i Siemiń-

5 m·aędzynarodowych skiego wysiadających z cięża-ca się przeważnie z młodych, 
ambitnie grających zaWodni- rówld przed głównym budyn-

ków, przy sprzyjających wa­
runkach atmosferycznych doj 
dzie z pewno.ścią szybko do 
formy i będzie dobrze przygo­
towana do mistrzostw zrzeszeń 
&portowych. 

kiem CWKS w Warszawie 

tk 1 lodzi•e Kolarze wyglądają nieco ina-sp·o ~n na ~e~z~~ezw;:y~~::;~ ich oglądać 

Podzielone są zdania, er;y do­
br.oe się stało, że akurat pier-

J')zl• orthę.<111 się 
następujace im­
prezy sportowe: 

B0<gaty lleZO!l spot1tań. międzyna­
rodowych naszyeh hokeistów trwa 
Po turnieju k&towtoklm z udzia­
łem zespołu NRD - FrllJlkenhau­
aen 1 d.wóc:ł.a występach drużyny 

C"..ODZ. 11 - ••I• prry ul. Prze­
jazd 34 pierwszy krok b0okserski. 

GODZ u - sala MDK - 11.gowy 
mecz plllkl ko«~vkoweJ Spójnia 
(l..) - Spó.Jnla (Gd) 

GODZ. 12-HI - ... fl&ll Ogin!wa 
przy ul. Z~kątnej 82 - Unał tur­
'lie.1u kół &port.owy<>h Ogniwa. 

GODZ J"7 - sala MDK m!edzy. 
miastowy mecz w ten!.sie i;.toł-0-
wvm t.ód~ - Praga. 

górnfiltów ezechO<lłowaokleh rz K · 1. i t 
Ostravy - hoJceiści nas.i rozegra- apiar.o ma nasun ę 1J na 
ją jeszcze w tym miesiącu pięć glowę skafander. Wójcik zdej 
spotkań międzynarodowych, muje cieple rękawice, a Sie-

20 bm. wyjedzie n.a dwa spot- miński zaciera ręce i wola: 
kania do NRD zespół I>O·lskl. któ-
ry wystąp! dwuk;'otnie w Berii- - Chodźcie ł raz dwa znie-
nle w dniach 2:1 I 25 bm. Prze- siemy te maszyny z auta. 
ciwnik nas.zej drużyny, która wy _ Jakie maszvny? 
stąpi prawdopodobnie lako reipre-
zentaeja wa=awy. nie je9t iesz- Prz11wieźli trzy komplety .ro 
cze znany. lek. Są cię?kie. Trzeba uwa-

Pod ko·niec grudnia 'P'f'ZY1eżd7..a żać żeby się nie skaleczyć. 
na trzy spotkania do Pols.k.i. re- - Czy bodziecie trenować 
prezentaeja FinJan<liL ~ 

Dwa mee.ze rozegrają Ylnow1e n.a. nich w czasie zimy? - py­
na sztueznym lodowisku w Katx>- tamy. 
wicach. trzeci natomiast - w - My nigdy chyba nie zre-
Warszawle 29 bm. odbędzie się w · t L 
Katowicach oficjalne spotk~ri!e zygnu3emy ze spor u. atem 
międzypaństwowe Polska - Fin- rower na szosie, a w zimie 
landia. a 30 bm Finowie spotlkają rower na rolkach - wtrąca 
się z młodzieżową reprezentacja Kapiak. Będziemy ;eździć sa 
Po!Siki. W mec-zu tym wypróbo'Wa 
ny wstanie nasz zesoół, przyg.0 1-Q. mi i mamy zamiar uczyć mfod 
wujący się do Akademickich Mi-· szych. Trzeba dbać o mlodą 
strrostw SWiata kadrę zawodników. 

GODZ. 10 - w salach przy ul 
t1J Zakątnej 82. Armil Lud<l'Wei 
3-5. PótnO<'lleJ 36, Wirokowsk!eg<-
20 - roze.l?T'a.na zostanl~ czwarta 
runda drużvnowych m!strz!l<"otW 
szachowych Lodzi. Przy szachow. 
nicach grAć będ~ nasitępu,Jace z<"­
spoty: AZS - · Włókniarz, O<'nlwo 
- wtóknJarz. Spójnia - GWKS. 
Kolejarz - Stal. 

W 7,GTF.RZU w-ystęp 
wej ze Sląska. 

Rewanżowy mecz Polska - P'!n- - Czy wmontujecie do ro-
rewii !odo\ landla rozegra.n:v zosta·nie 1 &tycz- le'· zegary? · 

ni.a w Wa<rSZawie. "' 

llTRESZCZENJ111 

Paweł - młody ab•olwf'11t Al<allem!I G6nilewJ otnTmał H• 
gadkowy llst od nte :r.nanPl?O mu wcale l'Zllfl•na CnahJZ.\l'wa, 
w l<tbrym ten prosi go o odwl•dzlny, Gdv Pawe1 Sl>Vtal mat­
kę, C'ZY zna ona na:r.w„ko <'hałn7.lew - unwatvl b !Pst ale­
przy.1emn1e zaskoc:r.ona C7:loW1Pk ten. Jak w'\'Jaśnlla - w 
cbwtle Dó7nleJ - zlawn •1e o nie.I w kilka mtMttt:v po talem· 
niczym zotkn1ęc1u o .t<la Pawła Olł te1110 czaso nip utr7.vmvwa­
ła r D•m. l~dnak knot.aktu. Dziwne JeJ &Je tPł wydaJe. czego 
mo~~ cb<'lł't <>d Pawła. 
Paweł odw!Pt!ztl .lelłnak aotora 11stu OkuoJe się. te ))o~!~c!a' 

on testam„nt dawno ue;tnionego ojca Pawia oraz spadek pozo-
5taw!ony przeze6 synowi. 

fot. L. O.lejniceaik 

- Chyba nie. Rolki trakto­
wać będziemy ;edynie jako za 
prawę przed sezonem. Nie 
przewidu;emy zawodów. 

Opuszcza.jąc gmach CWKS 
oomyśleliśmy o kolarzach Ło· 
dzi. Sądzimy, że nasi zawodni 
cy też przystąpią niebawem 
do rozpoczęcia treningów w ałlAl>IO 
sali. A więc przede wszystkim JllIEDZIELA, 14 GRUDNIA 

gra w piłkę koszykową. Wie- W!aoomoścl: uo. uo. a.oo, 17.oo. 
my że Łódź obok znanych do 20.00, 23.so. 
b ' · 6, · S.05 Mu~ „Na d.zlefl dobry"'. 
. rze mis:r~ w szosy, posiada 

1 
a.35 „Ws.t.eehn!ca Radiowa" _wy. 

1ednoczesme sporo młodych kład: ,,Hist<>ria literatury pol­
zawodników. Właśnie tym mlo lllklej" (II). 8.55 Muzyka. 9.25 
dym trzeba zorganizować S11- „Wieś 'bań.czy 1 śpiewa••. 9.40 Dla 

dzl.ect v.· wieku przedszkolnym -
stematyczne treningi tD sali. słuch. s..ss Sk;1-z;ynka ogólna. 10.40 
A dla kotarzv sal nie powin- „Cie.kawostk.l". io.so Robo<tnicze 
no zabraknąć. (n) zespoły św!etlieowe pmed m!ikro-

f=em. 11.10 „5:0 dla młodości" 

Hokeiści CSR . . . 
zwyc1ęza1ą 

w .Szwecji 
SZTOKHOLM, 13.1%. - Mł~­

państwowe spGtkanie w hokeju 
CaechoslowacJa-szwecJa, rozegra• 
ne 12 bm. w SztokbolmJe, 7.akoń­
()zyło się :ziwy-0lęstwem drułY'llY 
czechi>stowa.ckle.J 8:5 (!:Z, 2:1, 2:2). 
ZawGdom przyg"lądało się 10 ty>S. 
widzów. 

aud. satyr.-ro?Jr. 11.40 Skrzynka 
Wszechnicy Radi-owej. 12.04 Prze­
gJąd czaoopism. 13.3() (Ll Koncert 
rozr. H.10 (Ł) Koncert pt. „Pieśń 
przyjaźni" . 14.45 CL) .,Od nas-zych 
korespondentów'" 14.55 CŁ) D. c. 
Koncertu pt .• ,Pieśń przyjaźni", 
15.15 Aud. dla dzieei. 16.00 Walce 
Sbrau11Sa, 16.15 (Ł) Koneert. 17.15 
Muzyka. 18.00 „Tankowiec Ne­
braska" - l!Jłuchow!Elko Herba 
Ta0nka. 19.20 Transmisja z Il etapu 
elim!naej! Międzynuodowego Kon 
kursu Skrzypcowego. 19.50 Muzy­
ka. 20.15 Mlędzynar<>dow-y koncert 
dla uczoze:nla Kon.greSlll Pokoju. 
22.00 Wladom. sr>Ortowe z całej 
Polski. 22.30 (l.) W!adom. ~t<>­

Re·wantO'WY me-cz 
w nledizielę, H bm. 

octb~le s!ę we l<l•kalne. 22.4-0 „WleC'UXMl& aere-
nada". :&i.LO MueyGca. 

1 schowai go do kieszeni Po ch~li jednak przytomność 
umysłu wróciła. 

- Proszę - powiedział. 
Weszła matka. Paweł ujął ją n ręce 1 zaprowadzłl do 

stołu. 
- Spójrz na Podarunek ojca! 
Maria Aleksandrowna zobaczyła kamienie, pochyliła się 

nad skarbem i przesunęła ręką po szyi, jak gdyby zabrakło 
jej tchu. 

- Tak, to jego kamienie - rzekła po dłuższej chwili. -
Kto ci je dał? Chałuzjew? Jakie to dziwne.-

- Poczytam jeszcze do podui:;zkł - powiedziała Marła 
Aleksandrowna kiedy syn zajrzał do jej pokoju - ale ty 
powinieneś poł-0życ się wcześnie spać... Czy byłeś u Cha­
łuzjewa'ł 

oczach wydłużony jlad, jaki pozostawiłyby przelatujące 
ogniste krople. 
Paweł pochylił się nad kamieniami, przyciągnięty sill\ 

zielonego blasku. Ogarnął go ów głęboki zachwyt, jakiego 
doznają ludzie. którym danym było ujrzeć skończoną do­
skonałość. Paweł urodził się i wychował na Uralu, znał się 
świetnie ·na kamieniach szlachetnych, ale czegoś podobne­
go jeszcze nigdy w życiu nie widział. 

- To uralskie almaryny. Wprost nie do wiary! Ogląda­
łem nieraz almaryny u Grzegorza Modestowicza, ale były 

· to nędzne kamyki w porównaniu z tymi. Czy ojciec lubił 
almaryny? 

- Byłem. Otrzymałem testament ojca i spadek. Przyjdź 
do mnie, jeśli możesz. 
Paweł udał się do sweg-0 pokoju. 

5 

Zapalił światło, ·Usiadł przy biurku. wyjął z kieszeni wo­
reczek od tytoniu i uważnie przyjrzał się czarnej pieczęci 
lakowanej z inicjałami oica, która łączyła końce rzemyka. 
W0reczek można było otworz:vć jedyme po uprzednim :::er­
waniu pieczęci. Pawlowi zrobiło się żal oie-czeci. przeciał 
r7emyk scyzorykiem 1 zdecydowanym ruchem rozwiązał 
woreczek. 

Zajrzał do środka. Widok był tak nieoczekiwany. iż nie 
chciał zrazu wierzyć swoim oczom i czym prędzej wysypał 
za wartość na stóŁ 

Potok olśniewającej zieleni wyrwał sie na wolność. Cięż­
kie. płonące kamienie toc?yły się po stole zostawiając w 
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- Cudo! - wyszeptał. - Gdzie ojciec mógł to znaleźć?! 
Zdawało mu się, że to sen. Powoli obracał w palcach 

ciężkie kamienie dziwiąc się, że nie pozostawiają one na 
palcach śladów przezroczystej zieleni. Mistrzowska robota 
szlifierska potęgowała wrażenie. Kamienie były z.ielone. ale 
zieleń ta roztaczała ciepło Paweł odczuwał niemal fizyczne 
wrażenie ciepła w palcach. 

„Zielony. cuc1owny kamień. - powtarzał w myśli Paweł. 
Rubin w porównaniu z nim jest zimny jak lód. Czyżby to 
były almaryny~ z· pewnością almar:vny. ale natura nigdy 
jeszcze nie ukazała ludzlom takich okazów. Co za .kolor 
i blask. Ile radości, siły i spokoju!" 
Ktoś zapukał do drzwi. Paweł drgnął t nie zdając sobie 

sprawv z te!N co czvni. zmiął w ręku pusty woreczek 

- Nawet bardzo ... Wiedziałam, że ma parę zupełnie nie­
złych okazów, ale nigdy nie przyszło mi do głowy, :!:e zebrał 
aż tak piękną kolekcję. Dziwi mnie to tym bardziej, ie sta­
le brakowało mu pieniędzy. 
Paweł, który w dalszYtn ciągu uważnie 0!11ądał kamienie, 

pokręcił z powątpiewaniem głową. 
- Kolekc.fa? Nie. mamo, nie jest to iaden zbiór e.ni ko­

lekcja. Spójrz, kamienie nie różnią się ani kolorem, ani 
szlifem. Pochodzą z jednej żyły, z jednego gniazda i szlifo­
wane były przez tego samego szlifierza - jak widać, wiel­
kiego specjalistę. 

Maria Aleksandrowna usiadła przy oknie i narzuciła szal 
na ramiona. 

- Bardziej interesuje mnie sam testament - .zapytała 
cichym głosem. - Co w nim było? 

- Mam go przy sobie. 
Kiedy matka skończyła czytać testament, Paweł zwrócił 

się do niej: 
(C. d. DJ 


